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Nowość! Nowość!
I/i- potrzeba spirytusu! 

by igotowaó wody do irobieru : hf>r- 
b. t; Ind  kawy na patentowanym

Non pl ultra oszczędnym
S Z Y B K O  W  A R K U

n itaw iony na iak i-jko lw ie  ampie 
naftowej zago-tnwnj') w  15 m inulsoh

i niu itie kosztuje 1
Lam pa  światła nie traci, laotna be*
urzaezkodo praeowad, nie kopoi i 
bzkła nie pękają! Sygna łow a  śr 
.tatka oznajmia, że woda s 'e  gotuje 
W tasny  w \, alHZłk tuzejiz j fi-m y

wyrobów blacharskich

R Kii k V. lin,
we Lwowie ut. Halicką I. 15.

CENA jednego SZYBKO WARKA
a białej ł-laoliy a mosiądzu 

n 1  'filiżankę 60 ot —  1 ił.
na 1 *sk  i ikę 70 ct. —  1 złr. 20 et
na 2  nzk . ..ki 90 ct. 1 złr 40  ot
w  Większej łlośai opnszeza się rebat.

Zam ówienia z prow incji załatwia 
się odwrotną pocztą.

H i!  KU i żętyca.
Z a k ł a d  l e e a n i c z y  

w  J a w o r z u  ( E r n s d o r f j
o * r  y wadrznse i rogi o id a lon y  od sta> 
oji '-ole i rółnoonej Bielsk, a  stóp  B e sk i­
du. S t 7 ' i  trwa o. lo ia  1. maja do koder 
rrzoh-is; lekarz kierujący dr. S t .  S m o -  

l e A s k i ,  —  Wczesne zamówienia m iesz­
k ań  załatw ia i prospekty na żądanie 
p rzesy ła  Za rząd  dóbr i  kąpieli Jaworze 
(E rnsdorf) pod B ie lik iem , S z lą k  austriacki.

1175 2 - 1 0

Adolf S i l t e r s t e i n 1
(p r dfc J. NeuhOfer)

M Wngazy.
IowarOw optycznych

w e  L w o w i e ,
przy ulioy K a ro la  Ludw ika , ró g  ulioy 

Sykstu sk iflj, —  poleca; 
l o r n e t y ,  b i z i  e ,  o l  l i  r y ,

, ć w i k l e r y ,  a o l o w l d y ,  dalej 
najw iększy » * b ó r  

i n s t r u m e n t ó i  m l e r n l e a y e b  
dia budowniczych, inżynierów, le tn i­

czych i  geometrów, 
w i e l  i  w y b ó r  a p a r a t ó *  

l a d u k c y j n y c h  
zi iitaływ* i  -irae-w  iym prądt-u, 
różne bateria. —  E l e k t r y c z n e  
d z w o n i l i  nr jdi n  w miejscn i 

' na  prowincji. 2358 1 ■?

W sze lJ  l t p i  wj »rn* - * o tó w  
o p ty c z n y c h  i m echanicznych ue ln - 
tei > iai najdokładniej i  najtaniej

Zam ów ienia z  prow incji wyayłi__
za sa li o s i -  )sob iśoie kup iony  to­
war w m ym  ibandlu, lub w ysłany  n i  
p row incję , w ra z ie , gdyby nie by ł 
odpowiednim, wym ieniam  bo 14 dn-

R e g e s tr a  g o sp o d a r c z e
układu WIKTORA BYLICKIEG0,

doznały w k ra ju 1 naszym, wobec ogólnego nrakn d o b y o h  Regestrów  gospo- 
darcsyob, takiego pow odzen ia, że pierwsze dwa dośó znaezne nakłady, j u  
w przeć (g s  lat trzech zostały wyprzedane. Chcąo należyoie ocenić wartość 
tych k s ią g  rachunkow y c l  gospodarczych, wystarczy przytooz 6 w  streszozenin 
sprawozdanie kom isji ' swoim  czasie z ramieni B a n k u  gi .. dla H and li. i 
Przem ysłu  w  K rakow ie  do rozpatrzenia nę w tej praoy p. B y lic k ie go  upro­

szonej, a złożonej z najznakom itszych agron >mów n . .zeg sraj u.
Oto co poviad« kom isja:
P c  zbadanin szozególowem ażdej kategoiji, z pełnem .lan iem  tej 

Jnmiennej praoy p. I  lickiego, ośw iadc wy, że tak „.ęoh»tr„jnie onmy- 
śla. oh i  do praktycznego utytkn zastosowanych ksiąg  rachunkowych, go­
spodarstwa nasz dotąd jeszcze nie posiadały.

T a k  regest a dla gospodarstw  muiejszyoh, w których w łaścic iel sa n 
rachunki p ro w a d z i, ja k o  też cała serja k siąg  g łów nych  i  porno jniczych do 
prowadzon a rachunkow ości, a nadewszystko śoisłej kontro i  w aam inistraoji 
w iększyoh gospodarsf r, są wzorowo nłożone. D o  lane zaś na ozele każdej 
k s ię g i treśoiwe instrukcje, wskaznją bardzo ja sno  sposób prow adzenia  tych
k»‘%g-

N a  szczególniejsze uznani, gaje, opróoz pow yższyoh 1 -ągraohan - 
kowyoh W z ó r  d o  p i i a n i a  fi 1  w a r  fe n  i ł n i f e y  w oelu osz - 
n ia  go lnb obm yś enia potrzebnych w nim  alepszeó, słowem, w  celu dok ta 
dnego po nan ia  w sze lk ich  stosunków  i rzeczywistej wartośo: każdego ma­
ją tku  ziemskiego. Jest to p o m y l i  z i  . m e  n o w y  i  dotychczas w 
oboej nawet literaturze rolniozej nie ujęl w tak śoisłą  formę. W z ó r  ten 
składa Jię z k " "  "nastu pyt^^. na które odpowiedzieć tylko potrzeba aby 
przedstawił t -az majętności ziemskiej w rseozywistem świetle Jest to 
w y b o r n y  - ę c z  I n  d k a  m ł o d y c h  t ^ r n n d a r z y ,  obejmnja-
oyoh majątek z m i, dla adm inistratorów, ln sira to r ir i  ksatorów.

L .  J ę d r z e j o  w t c z ,  . r. T a d e u s *  L a n g i c ,  w. r.
Y  sk i tej wyczerpan a p ierw szych dwóch nakładów  tychże Regestrów, 

które podpisan i m ieli n iebie na składzie, dał się od ro ku  ozuć b rak t?tko- 
wych, a  podp an mając częsty popyt na te Regestra, postara li się > naby­
cie p raw a  wydania  now ego nak ładu  takowyoh, oo też przyprow adzili do 
s k n t k i  w  tam przekonaniu, żi w ten sposób naszem u gospodar wn w aj 
sk iem u dobn e  się zasłużyli. Choąo zaś jo y n id  te Regestra  przystępnem i 
nawet najm niejszym  gospodarstwom , dawną cenę takowych zni­
żyli w  pr.ecięcln o  3 0  pro. 2374 1 - 8

Zaw iadam iająo o tern S z a t . pp. gospodarzy w iejskioh, polecamy uprzej­
m ie nasze Regestra  łaskaw ym  w jględom  tyobże. Z  poważaniem

S eyfarth  i  Dy dy iks k i,
Skład papieru, galanterjl f d z ie ł sztuk pięknych-

Lwów, ulica Teatralna, nr. 1, przy placu Marjó̂  m.

S i i 0 8aktl‘e  daQj

t o  ^  “ I r s  W .
W t a i i ę  * *  y b o ™ ? ’ ojtfor.

C r  ■ m c .

o
o1 im kompletnego uporządkowania 

ite siów, angażowaniem  się im a r  
łego ojca w  przedsiębiorstwie ko-J 
palnianemapowodowanjcb, poicnknje 

op ieka  sierot na mocy npow ain ien ia e. k. 
sądn nadopiekuńczego, pożyczki w samie

10.000  z łr. a. w . n a  8°
mającej się um orzyć przez coroczne sp ła ­
canie sum y 1600 złr. a. w. _ z  czynszu 
dzierżawnego apteki małoletnich.

P raw o  ptaki trwa na mocy koneoąji 
aż do pełaoletoości najm łodzzogo z czworga 
dzieoi, czyli je oz- przez 17 lat, a o. k. 
■ąd nadopiekuńczy obowiązuje s  ę spteną 
aż do umoiaenia d łogu  za kauoją wydzie 
rżawiać i bez wągłedn na wysokość czyn 
»«u obecnie w kwocie 2 660 z ł.  a w o 
płatanego, —  cc “icznie powyższą ki.otę 
1600 złr. a w., jednak t y l k o  z  C « y n -  

d l l e r ż a w y  wyptżycsającemu 
ipła-ać. 2 3 2 1 1— 3

D z i e r ż a w a  o h e c  1 k o ń c u y  
s t ę  z  d n i e m  3 1  g ra ć 1 n i a  1 S S 5  
n a ‘co się 1 ngą k c k u ie n tó w  do dalszt) 
dzierżawy jnz te az zwrsoi

B ł i in y e b  obj in ie ń  udzie li

dr. Władysław Wolski
adwokat w Drohobyozn.

Ces. kr. w ył. npr.

Ekstrakt orzechowy
do farbowania siwqch włosów
wyna-
U ik n A. perfu-

mera

w  W i e d n i a ,  K&rntnerstrasse, 3 6 .

C. k. wyłącz, i r o d e k  ten do 
f a r b o w a n i a  w ł o s ó w ,  m  dający 
s iw ym  w ło iiAn  trw ałą  barwę c z a r ­
n a ,  b r u n a t n i  lnb  b l o n d  spo­
rządzony jest li ty lko  z substancji 
roślinnej, Ł  j. z łn p y  zielonych orz 
chów, me jest prżytem  szko.dll kyn 
ani ' dro? it  ani w łosom  i farbuje 
w łos w  j r i t  j o  1 5  m i n u t  pię 
knie i  trwale na  czarno, brunatao 
lnb  blond tak, l e i  ,wet U W  nmT 

w m n iu -f«ba  n ie  schodzi.

1 -flakon -ekstrakt? orzoeboweg' 
p łynnego  ' * '  r1-®--

1 s ło ik  p  10 f ihrwe z L  *
1 flakon olejki ursoohow. zł. 1
W  prawdziwym  gatunku  nabyo można

w perfumr ji Naezu*kiego, •
w Wiednia, Kkrtnecstroue  18
tudzież we Lw ow ie n  Z j  1 tokera 
aptekarza, tndsież u  kupców  M a t ­
n i  M U  llera i  Leona  Sedlaki -L 

% A

H  a  n  d  e  1 
Fryderyka Schubutha i Syna,

Lwów, R ynek, liezba 4S,
polec- nagrodzoną s re b rn e m i m e d a la m i z a s łu g i  z istniejących dotąd

najpilniejszą 1 najtrwalszą

masę iio zapuszczania podłogi
W p i ę c i u  kolorach.:

N r. 3 ori echowa;Nr. 0  biała; Nr. 1 jasno-żółta*.
N r. 4.

Nr. 8 jasionowa; 
mahoniowa.

i  >  i >i  « >  i . » . ■ . ♦ i o i * i * *1 1 b * ♦ i«  i ♦ . ■ . ♦

f e i H R y j h w  i t  j a i s f  z a l i c z k o w e j

w e  L w ó w 1'©, ul* b a l o w a  i. 2 . p ię t ro  I .
8  Stowarzyszanie zarejestrowane z nieogran. poręką, ®

przyjmuje

g  wkładki na książeczki oszczędności 
o proc en to- wując takowe po ®pirct rocznie.

Dyrekcja

^  P u d r  k s i ą ż ę c y  ^
b la ty  r ó ż o w y  1 ż ó łt a w y .

Znakomite powodzenie i w.iętość tatro pudru jest najlepszym 
aowodem jego nieporównanej dobroci -  Pudr książęcy na wszy­
stkich wystawach'odnosił palmę pierwszeństwa, a liczne medale 
zasługi, jakiemi został wyszczególniony, najlepiej go zalecają. — 
Pudr z ążęcy nie zawiera żadnych metalicznych przymieszek, 
jestto najczystsza i najdelikatniejsi! mączka roślinna, przylega^ 
(o twarzy, nadaje piękną naturalną bi&łyść i jest nieocenionym1 

środkiem do hygienicznego upiększania twarzy,
Pudełko małe pudru białego 60 ct., całe 1 złr., z łabędzi- 

kiem 160 ct,
Różowy i żółty, miej - ze 70 c t, większe V20 c t, z łabędzi- 

iem 1 60 ct.
W « I » A  F 1 J O Ł K O W A .

Usuw., z twarzy pryszcze, liszaje, tre^ziki, pierzchnienie i 
łiiszczeme skóry, wygładza zmarszczki, pory i dołki ospowe.

Twarz- odświeża, wybiela i wydel .jca do tego stopnia, że 
jako śrędifk joaietowo-hygieniczny został lódszczególniony medalem 
zasługi nw wystawie przzrodniczo-lekarskiej w Krakowie.

— Cena 1 złr. w. a. —

MYDŁO KOSMETYCZNE.
0dz_L, się nadzwyczajną delikatnością i r “d« przyjemnym 

zapachei łagodnie wpływa na naskórek., zapobiega piaracdmienin 
rą i Hrdzo dokiidnie oczyszcza skórę. Usuwa piefń i żołto* 
brunatne plamy z twarzy. — Cena 60 c t

Nabyć m o żn a  we Lw ow ie  w fabryce perfum

J. IIIATOWICKA
przy u l K ope rn ika  L 3 , »  F ilj p rzy-u l. H ilie k ie j ró g  W * ł*w e j,  naprze- 
oiw * l . » f  p, »bai ■ *  K rakow ie  w F i l j i  -wSohdennioaeh N r. 20  iw fl 

wtżygtkicb v uouioeanyoh B klepaoh i aptekach.

3 - 0 € > i

Mowanówka pod Obornikami
w W. ks. Poznańskiem.

Z a k ł a d  l e o z n i c z y
dla umysłowo chorych i nerwowych Q

przyjmuje ohoryeh p łc i o b o j e t  zapewniająe im  trozk liw ą  «pio j, wzaellde ^  
w ygody i roErywki, nadto codaionną pnejażdtkę, oraz towarzystwo wśród 
rodziny lekarza, jeżeli Btan chorego na to pozwala. -—  D la  i r e F i r o  * ó -  
t - h o r y c h  urządzono o s o b n y  d o m  w oddaleniu 300 aro - od Za- 
k ładu  umysłowo- chorroh. 2369 1 3

Tajny radca zdrowia
Dr. Żefr°ko, Dr. W inUemsK

" O O ó H H k O j

Zakład wodoleczniczy Kreuzen
pod GREIN n. Dnn .jen (Wyższa Austrja)

Koraeja elektryczna i dyetetyezna. ta k i kąpiele elektryczne i nagniatenia. 
C za s  ja zd y  koleją zaohodnią K lłb ie tj ,  stacja Am itntten z W iednia  n 6 g w d o a c b . 
Par. rcem do stacji Grefn z L in z u  w  3  godzinach. P o r u  o d  1 6 .  k  ' l e t n i a  
d o  k o d e a  p a ż d z l e r m i k a .  N a  wiosnę i w jesieni t iń iz e  ceny. P-iipośrednio 
p r  ypiereją szp ilkow e  Is b j  - Pow abne położenie. W ie lka  p ływ a ln i wolna. U t r z y ­
manie tanie. Jbliiłze objaś lenia i  prospekty ldz ie la  Z s r z a l  kąp ielow y Krenzen i 
Dr. med. Fleizebander, w łaścic ie l 1 k ie row n ik  zakładu, podczas s im y  we W iedniu, 
I. T U n k a n g u z e  N r. 7. 2 i4 8  1— 15

Ces. król nprzyw.
fabryka pleców do regulowania, napeł­
niania, wentylacji 1 knefcen oszczędności 

JÓZEFA,  T I C T O R  IV 
w e W ied n ia , I T  B r e z ie  f le ig a M ę , t e  5 5 ,
poleoa się do nsfawieuia wsfeelkiego 
rod ajn m iU fiW W } <k k l  
eb en , a to : mag., frnne skieb i 
Griliers kuchen do ptecseni p  .czy 
•tych, idr*e. kuchen Iw robtei <s ka 
w; u tr*y iiu je  takta y m n o ś n c  
l  Iow. zkH, całkiem ł  l**n lub 
wyklaoitne . j p  m r  -wii. i  sławna 
pat nt . k .  ! do r t  r tlo w a n i  

i najlepsw j k^esfirnkoji, w  obfitym

składzie i wyborze. — Ceaniki grati i franoo 06* 6—12

M ą p b k  P i e c z a m i
we Węgrzech, przy gtaeji kolei Waagthalbahn. 

f R T  B M p o c s ę c le  p o r y  d n ia  1. n uąja .
Oddawna słynne kąpiele mnłowe oznane zostały pod wzglę­

dem siły leczniczej w najuporczywszych wypadkach gośćca, reu­
matyzmu, Zołzóui, chorób Stawów, skrzywień tychże, zapaleń Kości, 
chorób ‘ i istępnych w złamaniu kości i  skrzywieniu i  t. d. Bezpo­
średnie połączenie z dworcem wiedeńskiej kolei państwowej.

Bliższej wiadomości ndziela lekarz p. d r . - W a g n e r ,  Ho­
tel .Kónig ven Ungarb*1 we W ie d n i a ,  St&dt, Schuierstrasse, 
do początkn maja. * ZARZĄD HRABSTWA. 1920 1— 8

N iou o łc iw i fabryka jci p. o - 
bują w ter&żaiejiayca i-za- 
zach swoją małą wartość 

-m ając* preparaty krocb-
Przestroga!
uualn wprowadz.ć w handel jako  krochm al połyskujący 1 
przez naśladowaniu paknnnów, tudzież częściowa a nawet 
a łkuw ite  przedrukowanie pr&epiin o tyc ia  m e g o  b r y ­

l a n t o w e g o  k r o c h m a l ą  p o t y s k n J i c e g o  oszu­
kać p o'iozi Z  xeg i powoda eznję »nj o jo  spowodo­
wał i  izanowayi.h pań gospodyń asazególnie n *  to zwró-

>p a tr .ny j= *t na p i e r w s z e j  s t r o -  
aHwadain cale aobie nie żyo*ę, ażeby

iwairr, ze  aażdy pkkśet m ero w yrobu  o p a t m n y  j=*t 
a le .-o b o czn i-  k a  o c k r o a a i, 1L

T D E Ł K O  wystarczające na w ie lk i pokój z  dołączeniem sposobn 
I  nżyo ia  kosztuje 1  z ł r .  1297 1— 2

n  . ® ° T o » b y e l»  w  h a n d la c h : we W ie d n iu : L . Brzeżany; w  
Fraawtr. J. Preiaaig- -w Berwt*; F. Sohm idt; w  Krakow ie ', J. F .  Fischer, 
H ,  Jaw ornicki, F i  -lenarL K . Okoń, A . S a s k i ; w B r z o to u ie : A . M a rin io - 
wa i  Sp«.; 1 Boehm : J. M ichn ik , M  Brenholz; w  Brzesku: J. M  Cellń ik; 

I f l  w  Brodach: W .  Adamowicz; w B rzeianach: B . Moerl; w  C zem ioucath : J. 
U l  Sohniroh; w H orodeneo: A * Pohow ski; w  J a ilt :  G. Steinhaus i Syn. M  
H i  W eisenfeld; w  Jarosław iu; K .  Zabłotny; w  K a ł  su  J. K o rytow sk i; w-2»p- 
■ ■  wym  Sąctu ; K .  M ille r ;  w Przem yślu : M . Kozło ski M . K rn g , E . M aohal- 

sk i’ w aodwołoczy8kaeh: G. M o raw e tz; w R ze szow ie ; Sohaiter i  Bp , £ . 
Nentrebi ei: w Rohatyn ie :  F . M arx; w Sa i.uk  R. Barth; w Stan isław , 
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(Fanie Boże, dzięki ci, źe Czaa nie taki, jak inne 
dzienniki krajowe. — Termin zwołania sejmn. — 
Przywilej kolei Północnej. — Mowa Ferry’ego w 
Perigneni. — Bieżące wiadomości aOstro - wę­

gierskie.)

„Nie wiem, czy kto się zastanowił, co to 
jest decentralizacja kolei w Anstrji. Cytują lu­
dzie bardzo rozumni i bardzo kompetentni przy­
kład cesarstwa Niemieckiego, gdzie jeet decen­
tralizacja odnośnie do Berlina, to  jest, źe sie­
dziby dyrekcji są w Magdeburgu, Frankfurcie, 
Kolonii itd.

„Ale zapominają o tern, źe w cesarstwie 
Niemieckiem, jeżyk ludnośei tak  dobrze w Ma­
gdeburgu jak w Moguncji, ta k  dobrze w Wro­
cławiu jak w Hanowerze jest niemiecki, i że 
przy decentralizacji niema obawy zpolonizowa- 
nia, zczechizowania, zeslawonizowania kolei.

„Proszę się spytać dziś w sferach kompe­
tentnych w Wiedniu, jak oni żałują zmadiary- 
zowania kolei, i coby dali za to, by je mogli 
odmadziaryzować. Darmo, dualizm wyrósł po 
Sadowię pod wrażeniem klęsk, które wstrząsnę­
ły całem państwem, a które niefortunna polity­
ka zagraniczna od r. 1863 -sprowadziła. Ale w 
sferach wojskowych wyższych i najwyższych po- 
prostu nie chcą przystać na znarodewienie ko­
lei, tak jakby nigdy nie obcięli przystać na 
znarodowienie armii, i proszę tylko sobie wy­
obrazić, coby się stało w państwie wielojęzy- 
kowem, gdyby korpusa galicyjskie słuehały ko 
mendy polskiej, koleje galicyjskie w razie mo­
bilizacji telegrafowały po polsku, gdyby język 
na kolejach, język urzędowy telegraficzny, ko­
menda kolejowa odbywały się we Lwowie po 
polsku i po rusku, w Krakowie po polsku, w 
Opawie po polsku, czesku i niemiecku itd. Te­
go zaś nikt nie wyperswaduje sferom wojsko­
wym, że w dalszym ciągu decentralizacji wielo 
językowość zapanuje w kolejach, uważanych 
dziś za jeden z najważniejszych aparatów siły 
zbrojnej monarchii.*

Rozważasz, szanowny czytelniku te budu­
jące uwagi o zadaniach decentralizacji zarzą­
dów kolejowych, i zapytujesz, czyje to są słowa ?

Sądzisz, źe to Neue freie Prease mówi. O 
nie. Wiedz, że to głos z pod W awelu — to 
Czas tak  przemawia!...

To Czaa tak  się przeraża na samą myśl 
„co we Wiedniu na to powiedzą?" — jeżeliby 
broń Boże, Koło polskie ośmieliło się na praw ­
dę, nie na żarty, domagać się decentralizacji za­
rządów kolejowych. Politowania godny sejm 
nasz, poważył się kilka razy z barbarzyńską 
naiwnością domagać się decentralizacji zarzą­
dów kolejowych — nic a nic nie pytając o to, 
że jeden albo drogi hofrat wiedeński „niechce 
o tem słyszeć."

To oburzające!
C za » przez patrjo(yczną delikatność nie 

wymienia wprawdzie sejmu w swojem kazaniu, 
W ogólności tylko z politowaniem wyraża się
0 braku zastanowienia się u tych wszystkich, 
co wyzuci z wszelkiąj rozsądnej „ o b a w y "  spo­
lonizowania, zczechoowania, zslawonizowania 
kolei, uparcie żądają decentralizacji ich za­
rządów.

Czytając ten artykuł Ckoau, meglibyśmy z 
dumą pomyśleć sobie, jak to  miłe, że przecież
1 w naszym BarerdancLzie odezwie się czasem 
głos rozsądnej refleksji — choć w Chanie! Nie­
stety jednak, radość nasza z  tego powodu nie 
może być zupełną, bo aż nadto wiele oznak 
świadczy o tem, iż ów rozczulający głos roz­
sądku, wydrukowany w Czasie, nie jest wyro­
bem krajowym, lecz pochodzi z Wiednia. Z każ­
dego wiersza wygląda w  nim tajny radca wie­
deński, albo co najmniej sekretarz tajnego radcy.

Konstatuje Czaa, że jak pobyt w Rzymie 
przynosi malarię, a pobyt w Londynie spleen, 
tak  pobyt w Wiedniu przynosi Polakom, zda­
niem szanownego autora, manię pisania do kra­
jowych dzienników. Być może. Bo istotnie w 
Czasie spotykamy bardzo często listy z Wie­
dnia, niepochodzące od „zwykłych, płatnych ko­
respondentów", tylko pisane na ochotnika — 
po prostu z chęci pochwalenia się w kraju swo- 
jemi poglądami Pisać jednak do Czasu, nie jest 
grzechem, a  chwalić w Czasie sukcesa wiedeń­
skie przyjaciół Czasu, jest rzeczą chwalebną. 
Tylko z innemi dziennikami krajowemi stosun­
ki są, zdaniem Czasu, nieprzystojne, i jak  się 
wyraziła niedawno we Lwowie pewna Eksce­
lencja, owe niedozwolone konszachty niektórych 
posłów z dziennikami krajowemi (naturalnie nie 
tej barwy, co redagowany przez dr. Stanisła­
wa Smolkę Czaa) winne wszystkiemu złemu, co 
tylko dzieje się we Wiedniu.

Różnych arkanów używa Ozoa, ażeby u- 
śmierzyć „ubolewania godny pessymizm" tych 
wszystkich, którzy nieświadomi stosunków wie 
deńskich, nie zachwycają się polityką frakcji 
Czasu w Kole polskiem we Wiedniu. Cytuje

Czas artykuł z Parląmmtdra i z Montags-Ęepue, 
aby uspokoić wybujałą podczas feryj wielkano­
cnych opozycję.

W szystko jednak na darmo, bo fakta, nie- 
nbłagane fakta, są najdosadniejszą kry tyką po­
lityk i tajnych radców i verwaltnngsratów, po­
lityki, polegającej na tem, aby nic nie robić dla 
kraju  — albo tak robić, żeby się nic nie zro­
biło.

rze
8tara Presse donosi, że sejm galicyjski zbie- 
się we wrześniu.

Komisja wiedeńskiej Rady miejskiej dla 
sprawy kolei Północnej oświadczyła się prze­
ciwko ugodzie z rządem, mającej na celu prze­
dłużenie tego przywileju. Oby tylko nie wysnu­
to z tego konkluzji, że z wyższych względów 
politycznych, ze względów ogólno państwowych, 
Koło polskie powinno teraz poświęcić „drobne 
interesa" swojego krajn, i ubijać się za prze­
dłużeniem rothschildowskiego przywileju!

Ministei F erry  na bankiecie w Perigeeux 
powracając z Cahors wygłosił mowę programo­
wą, k tórą nietylko Francja, ale i zagianica 
przyjęła z wielkiem zadowoleniem. W mowie 
tej francuski mąż stanu skreślił w szerokich 
zarysach położenie i dążności Francji, biuro 
korespondencyjne jednak podało z niej tylko 
mało znaczące ustępy. Obecnie mamy tę  mowę 
przed sobą i podajemy ją  w całości :

„Obejmując rząd, mówił Ferry, wystąpili­
śmy z prostym, skromnym, jasnym programem, 
mianowicie zaprowadzić porządek tam, gdzie 
nieporządek panował, rozszerzyć światło i za­
prowadzić konsekwencję i stanowczość, gdzie 
istniały różnice zdań i nie można było nic po­
stanow ić; i tym programem pozyskaliśmy zau­
fanie Izby. Rozwiązywaliśmy jednę po drugiej 
kwestje, które nam naraz narzucono. — Wielka 
kwestja robót publicznych, która zyskała o- 
klask całej Francji, pozostawała bez praktycz­
nego rezultatu. Najważniejsze ustawy bujały 
między obiema Izbam i; ustawa municypalna 
była zagadką nie do rozwiązania, ustawa o 
syndykatach czekała załatwienia i t. d. — Na 
zewnątrz byliśmy zaangażowani w ważne i tru ­
dne przedsiębiorstwa, zwlekano z jakiemkolwiek 
postanowieniem i kontentowauo się półśrodkami. 
Wszystko nas parło ua zewnątrz, a pozwólcie 
mi powiedzieć, że republika doszła do tego 
punktu, że musiała się mocno troszczyć o opinię 
zagranicy, mianowicie z powodu naprężonej sy 
tuacji z Anglią i Włochami.

Z tym obrazem porównajmy teraźniejszość. 
Najważniejsze z tych kwestyj załatwiliśmy we- 
dłng naszęgo zdania dobrze, ale w każdym ra ­
zie nie złe załatwienie jest lepsze niż żadne. 
(Oklaski.) Kweetję robót publicznych załatw i­
liśmy w sposób, jedynie kraj zadowalający, tak 
samo sprawę sędziów. Obecnie mamy urzędni­
ków, na których republika'liczyć może. (Okła­
dki.) Kwestji syndykatów nie rozwiązaliśmy, ale 
W każdym razie złagodziliśmy walkę między 
kapitałem  i pracą. Nakoniec prowadziliśmy po­
litykę zagraniczną w kierunku, jaki nakazywa­
ły  nam nasze interesa i tradycja.

Francja jest nietylko mocarstwem lądowem, 
ale i drugiem na świecie mocarstwem morsklem, 
interesa tedy nasze świat cały obejmują. Aby 
pozostać szanowanem mocarstwem na kontynen­
cie, trzeba okazać, że nie pozwolimy, nigdzie 
praw naszych naruszać. (Przeciągłe oklaski.) 
Dwie trudne sprawy doprowadziliśmy do c e la : 
kwestja tnnetańska została ostatecznie uregur 
lowana za zgodą mocarstw i ku sławie repu­
bliki ; przy tej sposobności mocarstwa wyraziły 
szczere i powszechne życzenie pozostania w 
przyjaźnych stosunkach z nami. (Ponowne o- 
klaski.)

W Tonkinie akcja militarna już zakończo­
na, a sprawy nasze na dalekim Wschodzie sto­
ją  jak najlepiej. Demokracja mnsi sobie zdać 
sprawę, pod jakiemi warunkami państwo demo­
kratyczne jak  nasze, położone w centrum Euro­
py, może błogi i potężny wpływ wywierać na 
losy Europy i postęp duchowy. Oddawna jnż 
mówiono, że gdyby Fr&neji zabrakło w Euro­
pie, toby Europa cierpiała na chorobę, podobną 
do braku równowagi. W ielka to prawda, ale 
jeżeli Francja ma zaważyć na szali wypadków 
europejskich, rząd jej musi być ustalonym, da­
wać pewne gwarancae i dążyć do pewnych ce­
lów konsekwentnie. Zapytuję, jaką rolę w kon­
cercie europejskim mógłby odgrywać rząd re­
publikański, jeżeliby zmieniał się co tydzień, a 
zatem nie miał żadnych podstaw do rokowań 
z mocarstwami? Dwa narody, to dwie strony, 
zawierające k o n trak t, musi zatem istnieć 
k to ś , z kimby kontrakt zawrzeć można. 
Francja tylko pod dwoma warunkami może 
prowadzić politykę zagraniczną: po pierwsze 
rząd jej musi być ustalony, władza ministe- 
rjalna mnsi mieć pewną permanencję, a po dro­
gie rząd musi mieć pewną dyrektywę w poli­

tyce. (Ogólne oklaski.V Jeżeli obecnie mamy 
lepsze stanowisko w E urop ie , lepsze aniżeli 
przed rokiem, zawdzięczamy to tylko tej oko­
liczności, że parlament zaufaniem swojem u- 
dzielił nam pewnej perftanencji, która obudziła 
zaufanie u innych. (Olaski.) Nasza siła na tem 
polega, że w każdej spiawie mamy poważną 
większość w Izbie, to daje nam powagę tak, 
że możemy przemawiać do zagranicy: Za gra­
nicą, jak w krajn, wiadomą jest rzeczą, jak 
stoimy."

Na zakończenie wyraził Ferry  zdanie, że 
republika musi się oprzeć na ludzie wiejskim, 
jeżeli ma egzystować, i stwierdził, że obecnie 
Ind wiejski przesiąkł już ideami republikań- 
skiemi tak, że chłopi stanowią główną podsta­
wę republiki.

Półurzędowa Stara Prese donosi, że pa­
tent, rozwiązujący sejmy, których kadencja u- 
pływa, wyjdzie w pierwszej połowie maja, nowe 
wybory do nich odbędą się w czerwcu i lipcu, 
a przeważna część sejmów — między temi cze­
ski i galicyjski — zbierze się zapewne dopiero 
we wrześniu.

Kraiński Wydział krajowy, obecnie z na­
rodowców złożony, przygotowuje dla sejmu 
przedłożenie w sprawie włościańskiej. Przede- 
wszystkiem zwołał ankietę dla obmyślenia spo­
sobów ku podźwignięciu stanu włościańskiego. 
Przybyło mnóstwo posłów sejmowych i rajehs- 
ratowych, naczelników gmin i innych osobisto­
ści. Marszałek krajowy hr. Thurn zagaił d. 
17. b. m. ankietę, która potrwa trzy dni.

Na zebraniu salcburgskiego Stowarzyszenia 
agraryjnego w Seekircheu miał Lienbacher mowę, 
z której się dowiadujemy, źe rząd co do reformy 
stosunków włościańskich nie ogranicza się ua 
wniesienin ustawy o zmianach spadkobierstwa 
w majątkach włościańskich, ale że w minister­
stwie sprawiedliwości już wypracowano oraz 
projekt ustawy o swojszczyźnie, mocą której 
majątek taki, zapisany do rotuły kmiecej, mo­
że być tylko do pewnej wysokości obdłuźanym, 
ale ani podzielonym ani drogą egzekucji sprze­
danym być nie może.

Wiadomo powszechnie, że na kolejach au- 
strjackich transport towarów niemieckich do 
Anstrji i dalej do Włoch, tudzież z Włoch do 
Austrji i dalej do Niemiec, daleko taniej ko­
sztuje, niż transport takich samych towarów 
austrjackich. Ale ze skutków austro-węgiersko- 
rumuńskiej i austro - niemco - rumuńskiej taryfy 
związkowej okazuje się, i delegaci rządu au- 
strjackiego przekonali się w Bukareszcie, że 
taryfy te w takiż sam sposób krzywdzą prze­
mysł i produkcję austrjacką na rzecz Rumunii 
i Niemiec. Za wdaniem się rządu koleje austro- 
węgierskie uchwaliły wypowiedzieć, z wyjąt­
kiem co do zboża, owe oa 1. marca r. z. obo­
wiązujące taryfy, od d. 30. września br., a zara­
zem wejść w rokowania z kolejami rnmnńskie- 
mi i niemieckiemi, w tym celu, aby transport 
austrjacki przynajmniej nie kosztował więcej, 
niż transport rumuński lub niemiecki od naj­
bliższej pograniczną) stacji austro - węgierskiej 
na tejże racie.

Preszburgską targowicę bydła można uwa­
żać za installowaną. Radca ministerialny Lip- 
thay zwidził ją  formalnie, kazał postarać się o 
rzeźnię dla chorego bydła, o jamę dla odpad­
ków i o miejsce dla bydła bezpaszportowego, 
co do, reszty zaś oświadczył, że wszystko jest 
nadspodziewanie dobrze urządzone, a sanitarne 
stosunki lepsze nawet Łniź na targowioy wie­
deńskiej, —- zarazem dodał, ie  rząd węgierski 
z całych sił popierać będzie tę sprawę a per- 
sonaln weterynarskiego sam dostarczy. Poczem 
nastąpił bankiet a Palagyaja.

Korespondeucje „Gaz. Nar.“
Kraków d. 18. kwietnia.

(Kiedy sprawa żydowska zostanie załatwioną 
u nas 1)

(h) Głosu p. Emanuela Spetta nie można 
pozostawić bez odpowiedzi, choćby dla tego że 
był podany przez jeden z dzienników krajowych. 
A któż to jest p. Emanuel Spett? zapytacie. 
Gospodarz wiejski, dawniej dzierżawca obszaru 
dworskiego w Jasielskiem, a obecnie zapewne 
właściciel. Jest przytem izraelitą, a sądząc z 
pewności, z jaką się odwołuje na opinię gmiuy 
i obywatelstwa okolicznego, ma być wzorowym 
gospodarzem i rolnikiem. Izraelita i wzorowy 
rolnik — te dwa tytuły razen? połączone, wy- 
starczyćby mogły nam do aympatji względem 
jego osoby, jemu zaś — do wyrobienia spokoj­
nego i zdrowego poglądu na sprawę żydowską.

Tak jednak, niestety, nie jest.
P . Izydor Dzieduszycki, w imienin komisji 

krakowskiego Towarzystwa rolniczego, domaga 
się przypuszczenia żydów do kółek rolniczych; 
p. Kazimierz Langie sprzeciwia się temtt. Dla 
czego? „To nie tajemnica — powiada on, — 
że obok własnej lada ciemnoty, główną przy-
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czyną jego ubożenia są żydzi licznie po wsiach 
osiadli, żyjący wyłącznie handlem, przemysłem, 
oszustwem, i rozpajaniem ludu.

„Zapewne, źe więcej w tem może winy ludu 
chrzesciańskiego, że się wyzyskiwać pozwala 5 
bez nich obejść nie nmie, niż ich. Ale to faktu 
nie zmienia, że oni ludowi szkodę przynoszą, że 
działalność ich jest przeciwną zamierzonej kółek 
działalności, że kółka chcąc zadanie swe speł­
nić, będą musiały z ich interesem w sprzeczno­
ści stanąć, a nawzajem oni paraliżowi d  będą 
na każdym kroku działalność kółek. Więc jak­
żeż można żądać od kółek, by żywił taki 
przyjmowały do siebie i całe swe posłannictwo 
skrzywiły ? Po miastach znam żydów oświe­
conych, żyjących z pracy własnej i bez krzyw ­
dy bliźniego. Takich poważam i szanuję. Ale 
pomiędzy tymi, którzy wśród ludu wiejskiego 
się rozsiedli, nie masz takiego aui jednego."

Ta z&szło pewne nieporozumienie między 
komisją Towarzystwa rolniczego a p. Langiem. 
P. Langie mówi przeważnie o arendarzach i 
ch&łatnikach (między którymi także szkoda że 
wyjątku nie zrobił, bo wyjątek być musi i mo­
że, abstrahując uawet Jankiela mickiewiczow­
skiego), do których warunek nieskazitelności 
życia stawiany przez komisję ludziom, pragną­
cym wejść do kółek, nie mógłby się odnosić. 
Komisja więc widocznie miała na widoku tych 
nezciwych i przejętych duchem obywatelskim 
żydów, którzy bądź to są dzierżawcami lub 
właścicielami obszarów dworskich, bądź miesz­
kają po miastach i pragnęliby popierać cele 
Towarzystwa kółek rolniczych Co do mnie 
osobiście, nie byłbym nawet przeciwny przyję 
ciu do kółek owych wiejskich arendarzy i eha- 
łatników, (oczywiście z wyjątkiem napiętnowa­
nych przez sądy oszustwem), bo wspólne ich 
obcowanie w kółkach, jak nie pozostałoby bez 
wpływa moralnego na nich, tak też umożliwiło­
by ustawiczny nad nimi nadzór.

P. Spett jednak nie nwzględnił ani sporej 
dozy prawdy, jaka się zawiera w zarzucie p. 
Langiego, ani owej różnicy w dwóch punktach 
wyjścia komisji i jej przeciwnika, aui też oko­
liczności, że głos p. Langiego jest tylko głosem 
p. Langiego, lecz przyjąwszy ton sarkastyczny 
żydów wiedeńskich, podaje fakta nieprawdziwe 
i występuje z zarzutami, które jeśli wszędzie, 
to tembardziej w polskiem społeczeństwie potę 
pić należy i odeprzeć z oburzeniem. P. Spett 
twierdzi, że żydzi wkładają daleko więcej pra­
cy w rolę swoją, niż obywatele wyznania kato­
lickiego, że są więc wzorowszymi rolnikami niż 
tam c i; że starania o opiekę moralną i m ate­
rialną nad Indem są tylko czczemi m ówkami; 
że u nas wolność i równość względem żydów 
są tylko frazesami, bo dajemy im równość ty l­
ko w znoszeniu wszelkich ciężarów, a  wolność— 
w niedopuszczaniu ich do obyw atelstw a; źe u- 
myślnie chcemy ich ograniczyć tylko sferą han­
dlu, „aby skargi na wyzyskiwanie choć w czę­
ści mogły być usprawiedliwione."

szkoda że pan Spett „choć w części" potę­
pił dotychczasowy handel braci naszych wyzna­
nia mojżeszowego : należało być konsekwetnym 
do końca i ujawniwszy przed światem, że jego 
współwyznawcy nczą nas rolnictwa, wolności i 
równości, przypomnieć zarazem, że tego okro­
pnego niszczenia majątków, nabywanych teraz 
przez izraelitów, majątków, w których po paru 
latach nowego władania nie pozostaje ani kołka 
w płocie; dokonają chyba ludsie przebrani za 
żydów ; źe oWe tysiące, wyłączające się co­
rocznie od ponoszenia takiego ciężaru jak służ­
ba wojskowa, składają się z cyganów, niesłu­
sznie nazywanych żydam i; źe- owi wrzekomf ży 
dzi, których w zaprzeszłym rokn podczas roz­
ruchów nlicznych w Warszawie zasłaniali oso­
bą swoją kapłani katoliccy, nie byli żydami, 
lecz M oskalami; że owe 600 lat opieki polskiej 
nad żydami wykreślić trzeba z dziejów i napi­
sać na karb Hiszpanii, Francji i Niemiec, a 
przeszło 2-milionowa lndność starozakonna, k tó­
ra  urosła do tej wysokości pod skrzydłem owej 
opieki na obszarach Rzeczypospolitej, albo jest 
także frazesem, albo należy do rasy, którą do­
piero zdefiniuje p. Spett.

Jeśli p. Śpett tak  wzorowo włada pługiem 
jak piórem, a wszyscy wyznawcy jego argumen­
tować będą jak  on, gwoli stanowiska p. Lan­
giego, to sprawa żydowska i za drngie 600 lat 
nie będzie załatwioną u nas.

Wiedeń d. 17. kwietnia.
(§•) Wojna wołowa rzuca zawsze jeszcze 

cień na położenie. Rząd z rob ił, co m u s i a ł 
cofając rozporządzenie dolno-anstrjackiego na­
miestnictwa. Teraz podjęła gmina miasta Wie­
dnia oręż, ażeby „w własnym zakresie działa­
nia" zadać cios etablującemu się w Preszburga 
targowi wołowemu. Czy burmistrz wiedeński 
p. Uhl będzie miał szczęśliwszą rękę od p. 
Possiugera, trudno teraz jnż przewidzieć, ale w 
każdym razie zbyt różowo na skutki gminnych 
zarządzeń zapatrywać się nie należy, gdyż jnż 
dziś szydło wyłazi z worka, skoro czwarta sek­
cja wiedeńskiej Rady gminnej żąda pomiędzy

innemi zmiany porządku targowego na korzyść 
komisjonerów wołowych, o których się też 
wszystko jak około osi kręci. Z drugiej strony 
przyznać trzeba, źe „Depositenbank* niezrę- 
eznem a nawet niezupełnie realnem postępowa­
niem niemało przyczynił się do pogorszenia sy­
tuacji. Nie twierdzimy tego bezpodstawnie, gdyż 
mamy pod ręką dane, które są horrendum sui 
generis. Rząd, jak się zdaje, uczynił bardzo zły 
wybór powierzając właśnie temu bankowi utwo­
rzenie kasy mięsnej. W następnym liście zasta­
nowimy się szczegółowiej nad postępowaniem 
co najmniej lekkomyślnem „Depositenbankn* a 
to na podstawie zebranego materjału i liczb. 
Rzecz tak  stoi, że postępowanie wymienionego 
banku zachwiało nie bez podstawy zaufanie do 
instytucji nawet tak  pożytecznej jak kasa mię­
sna, która tylko wówczas może się należycie 
rozw ijać, jeśli spoczywać będzie w pewnych 
rękach.

Na widowni politycznej cisza. Za kulisami 
słychać tylko sznm lokomotyw kolejowych. 
Szym to tajemniczy. Z jednej strony organiza­
cja kolei państwowych, z drugiej sprawa kolei 
Północnej. Jedno i drugie osłania głęboka ta­
jemnica, chociaż za kulisami rnch niezwyczajny. 
Obydwie sprawy odbiją się niebawem o Koło 
polskie. Tymczasem sprawa kolei Północnej spo­
czywa w rękach komitetu, wybranego przez 
Koło polskie, do którego składu wchodzą pano­
wie: dr. Raczyński, ks. Jerzy Czartoryski, Cha­
miec i Kozłowski. Komitet teu ma za zadanie 
dostarczyć Kołn informacji i objaśnień odnośnie 
do ugody, zawartej pomiędzy rządem a tow a­
rzystwem kolei Północnej, z czego wynika, że 
komitet Koła żadnych wniosków nie przedstawi.

Po wysłuchania relacji komitetowej odda 
Koło polskie całą sprawę do dalszej obrady gro­
na polskich członków izbowej komisji kolejowej, 
mianowicie pp. Oborskiemu, Erazmowi Wolań- 
skiemn, Hoppenowi, Horodyskiemu, Jaworskie- 
mn, Kozłowskiemu i Czajkowskiemu, którzy też 
zapewne przedłożą Kołu polskiemu pewne wnio­
ski do uchwały, lub też może, jak  dotychczas 
bywało, załatw ią wprzódy sprawę w komisji 
izbowej, a później przedstawią Kołu fait octom- 
pli tylko do zatwierdzenia. Ze względu jednak, 
iż znaczna większość polskich członków izbo­
wej komisji kolejowej należy do stronnictwa 
rządowego par eccceUence, dalej, że załatwianie 
spraw przez członków komisji wytwarza dla 
Koła polskiego prawie zawsze rodzaj „przymu­
sowego położenia", należy przedewszystkiem dą­
żyć do tego, żeby dla sprawy kolei Północnej 
wybrać osobną komisję z łona Koła, któraby 
przed rozpoczęciem odnośnych obrad w izbowej 
komisji kolejowej, zbadała dokładnie sprawę, i 
przedstawiła Kołu pewne wnioski do uchwały, 
które później służyłyby polskim członkom izbo­
wej komisji kolejowej za dyrektywę. Było by to 
zarazem i uproszczeniem tej nieco z a w i ł e j  
sprawy, a polscy członkowie komisji kolejowej 
nie byliby annszeni brać całą odpowiedzialność 
na siebie.

Komitet, wybrany przez Koło dla zbadania 
sprawy kolei Północnej, odbył dotychczas tylko 
jedno posiedzenie, na którem tylko odczytaną 
została nmowa, zaw arta pomiędzy rządem a ko­
leją Północną. Powodem tej stagnacji jest, jak 
mówią, nieobecność p. Kozłowskiogo we Wie­
dniu.

Ziemie polskie.
(Szkoły w Warszawie. — Stan oświaty na Pole­
siu. — Warsa. Dnieten*. o koncesjach i dobro­

dziejstwach dla Polaków.)
Zgodnie z wykazami urzędowemi, w W ar­

szawie w roku 1882 znajdowało się w ogóle 
rozmaitych zakładów naukowych 219, w których 
pobierało naukę 21.296 jednostek, z tych 14.077 
płci męzkiej i 7.219 płci żeńskiej. Szkoły te 
były następujące:

Uniwersytet — gdzie studjom oddawało się 
1112 młodzieńców. Insty tu t aleksandrowsko- 
maryjaki dla panien wychowywał 265 uczennic. 
Do sześciu gimnazjów rządowych ośmioklaso­
wych, filologicznych, uczęszczało 3327 nczniów. 
Szkoła realna sześcioklasowa miała 632 uczniów. 
W czterech żeńskich gimnazjach uczyło się 1540 
dziewcząt. Dwa męskie progimuaija czterokla­
sowe liczyły 497 nczniów. Szkoła 3-klasowa 
miejska posiadała 161 nczniów. Progimnazjum 
3-klasowe żeńskie miało 218 nczennic. W semi- 
narjum pedagogicznem nczyło się 64. Tyle było 
szkół rządowych, o charakterze mniej więcej 
ogólnym.

Po za niemi dopiero istniał i rozwijał się 
cały zastęp szkół prywatnych, pomiędzy które- 
mi było 25 męzkich z 2253 uczniami i 122 żeń­
skich z 5.075 uczennicami, a nadto trzy szkoły 
elementarne dla płci obn, w których było 74 
nczniów i 36 nczennic, razem 110 dzieci.

Prócz tego w Warszawie znajdowały się 
szkoły specjalne, miejskie lab rządowe, nastę­
pujące: szkoła weterynarji z 76 słuchaczami, 
szkoła rysunkowa z 255 uczniami i uczennicami;
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Nie potrzeba koniecznie być starym, aby 
z całą żywością — bo tego rodLzaju uczucia do 
grobu się nie zacierają — pamiętać drżenie ra ­
dości, jakie przebiegało serca narodu na wia­
domość o wybuchu wojny z r. 1854., i gdy na­
wała armii francnzko-angielskiej posunęła się 
właśnie ku morza Czarnemu, jeden korpos fran- 
cuzki posuwał się przez Dobruezę ku Dnie­
strowi, powołano urzędowo Mickiewicza... Szu­
kaliśmy na mapach miejsc jaru Hańczarychy, 
mogił P iasta i Perepiatychy, Siedmiu mogił, 
tudzież okolicy „między Rzeszczowem a  Jań- 
czą, gdzie nastąpi czwarte a ostatnie zwycię­
stwo, poczem od Czarnego morza do Bałtyckiego, 
od K arpat po Niżowe stepy nie będzie Moskala 
na polskiej ziemi — i Polska będzie wielka, 
potężna po wieki wieków." Czyż bowiem nie 
zanosiło się widomie na spełnienie wieszczeń 
Wernyhory z przed la t sta  niespełna ? I  cho­
ciaż niebawem zwodną okazała się nadzieja, 
to przecież pamięć pomyślnej części wieszczeń 
tylko tem silniej zakorzeniła się w tradycji na­
rodu, a pierwsza i druga część ich — s tra ­
szna — jakby zupełnie się rozwiała... Werny- 
hora stanął odtąd w tradycji narodu jedynie 
już tylko jako zwiastun odkupienia Ojczyzny. 
Historyczny Wernyhora zamienił się w legen­
dowego, jaśniejącego barwy tem więcej pro- 
miennemi, gdy coraz więcąj,, właśnie wcalę nie­
spodzianych dowodów żywot n ó d  narodu na 
jaw występywało, a ucisk się wzmagał — i

chwilkę ułudy, koszta owej wojny naród nasz 
ciężej od innych, bo śmiercią Mickiewicza przy- 
płaeił.

I  któż by się odważył, winić człowieka 
czy naród, że przebywszy jnż spełnioną 'część 
wróżby żywota swego okropną, ja k  w tęczę za­
patrzy Bię tylko w część jej dotyczącą ' przy­
szłości a pomyślną; że wygląda jej ziszczenia 
z otuchą tem silniejszą, gdy owa tak  się speł­
n iła! I  czy podobna winić ubóstwiający swego 
mistrza naród, gdy spiesząc na powitanie „W er­
nyhory", z żalem, z boleścią, rozczarowaniem 
okropnem dopatrzy w nim tylko proroka n- 
padku a zgoła nie proroka odbudowania ojczy­
zny, i to swoje — dodajmy : pierwsze — wra­
żenie wypowiada? A to pierwsze wrażenie jest 
wielce ponure, jak by wieszez ukraiński tylko 
upadek i przeklęcie narodu zapowiadał. Gdyby 
żywot m istrza obywatelski i artystyczny nie 
leżał jak na dłoni przed narodu oczyma — może 
by się nawet rozległ głos, że z nmysłu przed­
staw ił negację najświętszych, pragnień i wiary 
narodu, przedstawiając Wernyhorę wcale in­
nego od teraźniejszej, legendowej wizji ogółu. 
Ja k  na nieszczęście, p. Marj&n Gorzkowski w 
swoich „Wskazówkach" do tego utworu Ma- 
tąjki, podawszy bardzo cenny pogląd na dziąje 
Kozaczyzny pierwotne, w szerokim chaosie róż­
nych niedorzeczności utopił takie właśnie u- 
wagi, które mogły i powinne były publiczności 
pomódz 46 patrzenia na ten utwór tak, jak 
właściwie należy.

Ja k  powiedzieliśmy, publiczność miała z swo­
jem boleśnem rozczarowaniem rację, i uczucia tego 
doznał niezawodnie każdy w pierwszej chwili, ale 
jak  to bardzo często się jej idarza, tylko rację 
pokorną. Co głowa, to  rozum i setne, a zmien­
ne co chwila gusta i g t iki. Artykta, który

się nie sprzeniewierza moralności religijnej, o- 
byczajowej i narodowej, ma prawo wymagać, 
aby nie tego szukano w obrazie, coby każdy z 
osobna njrzeć tam pragnął, ale aby badano, 
czy sprostał objawionemu właśnie w utworze 
zadania, i jak Szyller słusznie powiada: kto 
chce zrozumieć poetę, niechaj się nda w krainy 
jego dneha. Otrząśnijmy się z pierwotnego wra­
żenia mimowolnego jak ze zmory; przypomnij­
my sobie, że Matejko nigdy nic nie malował 
jak  prawdę historyczną a legendę pom ijał; źe 
aby nawet materjalnie oddawać tylko prawdę, 
z mozołem w pierwszych już latach młodzień­
czego zapała zebrał sobie sam dzieje strojów 
polskich; że strzępka nie wymalnje, któregoby 
na żywe oczy nie w idział; a że z drugiej stro­
ny aby zadość uczynić monumentalnej a rty sty ­
cznej prawdzie obraza, odrzuca znane wizerun­
ki mężów historycznych i stawia swoje posta­
cie, jeżeli w tamtych nie uważał za możliwe 
przeprowadzić wiernie tem atu; pamiętajmy, że 
ducha i szczegóły dziejów narodu zna Matejko 
z gruntu jak  mało który uczony ; ie  nietylko 
całem sercem pała wiarą narodu, ale utworami 
swemi takie potężne podstawił jej kolumny 
a wtedy przyznamy, że godzi się i należy wy­
badać myśl zawartą w „W ernyhorze Matejki ; 
i wtedy obaczymy, źe Matejko me targnął się 
ua jedną z narodowych świętości — tylko, źe 
z całą siłą geniusza oddaną mamy w „Werny­
horze" monumentalną postać i chwilę  ̂ h i s t o ­
r y c z n ą ,  w której jednakowoż mieści się i u- 
kochana postać l e g e n d o w a .

Straszne rozgranieze dziejów Polski oddał 
mistrz w postaci histórycznej z całą wiernością 
poważnego malarza-historyka, a nie liryka, dla 
czułostkowych jeno serc czynnego. Trzeba po­
pracować duchem a Kle tylko na pierwsze spu­

szczać się wrażenie, aby ogarnąć piękności tego 
utworn. Ależ tak  samo jest z malowidłami Michała 
Anioła w kaplicy Sykstyńskiej, nawet z utworami 
Rafaela w Sstanzach — z któremi w zupełności 
powinowatym jest „Wernyhora". Przedsta­
wiony tu  nie tylepewieu fakt, ile pewien okres, 
idea. To przecie rzecz jasna, źe w chwili wiesz­
czeń Wernyhory nie czyhał mn za plecyma
straszliwy hajdamaka, ani czerniec szyzmatycki 
nie trzym ał koło niego nożów do rzezi przygo­
towanych — jak ich tu  wymalował Matejko, 
Nadto przypomina Michała Anioła nadczłowie- 
czy zakrój postaci, choć nie są one kopią, ale 
własnością zupełną naszego m istrza ; Rafaela 
zaś przypomina układ kompozycji swoją sto- 
sownośclą.

Pomijamy jako mniej ważne, choć mające 
wielkie znaczenie swoje, akcesorja — jak wie­
czór na stepie, księżyc wschodzący za głoWą 
wieszcza, nietoperze — które niemą nawet 
przyrodę dostrajają do całej treści obrazu. Ale 
co w osobach przedstawił mistrz ? L ira  u nóg 

t  w - a*e ^ ewa,k 8*§ odzywa, ale pro­
rok. Wieszczba skończona; wysilone zachwy­
tem ciało wieszcza podtrzymuje kozak młody. 
Ale górna część ciała jeszcze zupełnie opa­
nowana jasnowidzeniem — oczy w dal wytę­
żone, ręka lewa zasłania je od wizji blasków 
ponurych i jasnych, a prawa całą mocą na 
tchnionego zesłańca Bożego trzyma tę przyszłość 
blizką ponurą i dalszą jasną jako własność na­
rodu -. tak  będzie! A zarazem widzimy i wieszcz­
bę jnż się spełniającą. Jest hajdamaka i czer­
niec z poświęconemi świętokradzko nożami — 
więc koliszczyzna. Twarze, postacie oba pie­
kielne, ale bez radości szatańskiej — owszem 
wyryty w nich smutek potępienia, bo już usły­
szeli, że do celo rueś nie doprowadzi, dc zabi

cia Polski. Nadto obie postacie odłączone od 
siebie całą obraza przestrzenią — to po raz o- 
statni zdołał czerniec uwieść lud!  Czerniec za­
łam ał ręce, a w krwawym okn hajdamaki już 
świta zorza pokajania.

W postaciach ludu ukraińskiego cudownie 
oddany jego charakter. Młodzi, słyszą jaka ich 
czeka dola z upadkiem Polski pod władztwem 
Moskwy, i słyszą zapowiedź wybawienia. Dziew* 
czątko, zwykle sobie, ciekawe poprostu; parob- 
czak mota sobie wszystko w energicznej głowie 
i okiem połyska — jego nigdy nie njinie aui 
uguie Moskwa. Młoda mężatka z całem w yla­
niem tuli Bię do wieszcza. Na samym zaś przodzie 
Lach, chłopczyk, ale przyszły olbrzym wojownik, 
dzierzy w ręku z zamyśleniem ryngraf przy­
szłych Barszczan i ich następców z wizerun­
kiem Matki Boskiej. On wyrośnie i pójdzie w 
obronie Polski i Rusi walczyć o tę przyszłość 
jasną, jaką Wernyhora zwiastował, bo utoro­
wać ją  potrzeba. Tylko jedna postać zupełnie 
Zrozpaczona — postać czerńca, Moskwy. Tylko 
jedna postać przerażona — hajdamaki, uwie­
dzionej przez Moskwę części ludn. Zresztą w 
postaciach sama zapowiedź czynów i otucha. A 
najgenialniejszym pomysłem w obrazie postać 
szlachcica, spisującego wieszczbę. Szlachta za­
winiła, w szlachtę cios uderzy zaraz pierwszy, 
szlachcica obowiązkiem naprawić winę i do­
wieść wieszczbę do ostatecznego Bpełnienia. 
Spisuje dla pamięci wszystko z determinacją i 
spokojem męża, czującego co czynić należy. 
W tej postaci rozwiązują się wszystkie dyso­
nanse, a  obraz nabiera przez nią tej całej po­
wagi spokoju, która cechować musi każdy pra­
wdziwy utwór artystyczny.

Go zaś nadaje otworowi naszego mistrza 
wartość jedyną w całem malarstwie, to «towa



instytut głuchoniemych i ociemniałych, który 
wychowvwał 135 chłopcó' i 85 dziewcząt, -a- 
zem 220 jednostek; szkoła handlowa nii zielna 
z 488 uczniami i 47 szkół niedzielnych rze­
mieślniczych z 5033 uczniami. W liczbie po­
wyższej 47 mieszczą się i szkoły żydowskie 
oraz kantora,ty.

Nadte istniały obok powyższych i dwie 
szkoły prywatne specjalne, a mianowicie: szkoła 
hanaiowa i szkoła rzemiosł.

W cyfrach, któreśmy wyżej podali, nie ma 
prywatnych szkółek żydowskich, zwanych 
chederami.

Z Polesia Rzeczyekiego piszą do Kraju 
„Wiadomo, źe oświata u  nas dotychczas 

jeszcze spoczywa w pieluchach i wiele zapewne 
jeszcze wody upłynie, zanim doczekamy się cza­
sów pomyślniejszych. Zresztą przypatrzmy się 
jej stanowi na faktach. Na cały nasz powiat 
mamy 33 szkółek Indowych t. j. na 4143 mie­
szkańców i 325 wiorst kwadratowych przypada 
jedna szkółka. Stosunek ten potęguje się jesz­
cze z tego powodn, że, jak wiadomo, z powodu 
rozległości terytorjów (325 w. kw. jak w na­
szym powiecie), na które przypada jedna szkół 
ka, tylko najbliższe wioski mogą posyłać tam 
swoje dzieci — resztą pozostać musi w stanie 
pierwotnym. Pryw atna inicjatywa nic tu  także 
poradzić nie może"...

Dniewnik Warsz. przytacza w jednym z 
ostatnich numerów główne pnnkta najświeższej 
polemiki pomiędzy prasą polską a niemiecką 
(głównie >ordd. Allg. Ztg.), a podniósłszy zda­
nie jednego z pism pols ich: „Liczymy na sa­
mych siebie!“ — tak  mówi da le j:

„Bardzo pięknie! Lecz dla osiągnięcia ja­
kiego celu? Gzy cel ten polega na tern, iżby 
pozostać Polakami i utrzymać swoją narodowość, 
czy też, iżby odbudować Polskę od morza do 
morza ?

„Jeżeli mowa wyłącznie o utrzymaniu naro­
dowości polskiej, tj. języka rodzinnego, religii 
starodawnej, pewnych właściwości bytu pra­
wnego i cech życiowych, to my Moskale nie 
mamy o co się kłócić z Polakami. Wprawdzie 
nie troszczymy się zbytecznie o język polski 
(co za skromność!), lecz n ikt nie ma prawa zo­
bowiązywać nas do tego, a nawet nie ma w 
tem żadnej potrzeby: język polski istnieje, mó­
wi nim kilka (tylko?) milionów ludzi, posiada 
własną lite ra tu rę ; jakiej że więc szczególnej o- 
pieki można dla niego wymagać od rządn nie­
polskiego, od społeczeństwa, które również po­
siada swój język narodowy i swoją literaturę? 
I  katolicyzmu nie podnosimy do rzędu religii 
państwowej, lecz nie przeszkadzamy (!) wyzna­
wać go tym, co go wyznają. Nie dość tego, 
nietylko nie występujemy przeciwko katolicyz­
mowi zaczepnie, lecz, wedłag ostatnich wieści 
z kraju północno - zachodniego, niezbyt for­
tunnie odpieramy jego kroki zaczepne. Czegóż 
więcej ? Właściwości społeczne i prawne ? Lecz 
czyl.ż uchyliliśmy kodeks cywilny królestwa 
Polskiego ?

„Czyż nie przyznajemy całej słuszności miej 
scowemn systemowi hipotecznemu ? Czyż nie u- 
iegamy zbyt uciążliwemu zwycz jowi wyu.j~>- 
wania lokali jedynie w ściśle określonych ter­
minach !?“

?o tem wyliczenia łask i szczególniejszych
względów, pomiędzy któremi wolność „wynaj­
mowania lokali w ściśle określonych terminach" 
uwieczni chyba p. 3zczeb&lskiego w dziejach 
św ia ta .. moskiewskiego, woła Dniewnik w roz­
goryczenia :

„Lecz kierownikom polskiej opinii publi­
cznej i tego za mało !“

Doprawdy, jak  my też wiele wymaga y 
Aż w styd! Toż posłuchajmy w y g o w o r u ,  k tó­
ry nam się słusznie należy.

„Dość jnż kłamstwa, dość wymachiaań pa­
łaszami os ierowemi i wybuchów gromami tea- 
tralnem i! Wszelkie te  niemilknące skargi na u- 
cisk, te zamachy wyzywające i nieusprawiedli­
wione niczem pretensje czasby jnż było złożyć 
do archiwum. Posiadały one znaezenie, gdy Ea- 
ropa zachodnia nie miała własnych spraw we­
wnętrznych, i gdy było dość czasn zajmować 
się interesami endzemi, gdy nasza samowiedza 
narodowa była jeszcze zbyt słaba, gdyśmy aa- 
mało się interesowali własnemi sprawami pań- 
stwowemi, i zbyt wiele — opinią obcych u nas. 
Dziś Europa zachodnia nie ma czasn dla Polski, 
zresztą zainteresowanie się nią zmalało, śród 
nas zaś spotężniało uczucie godności narodowej 
i państwowej. Każdy człowiek rozumny w Mo­
skwie pojmuje teraz, iż wobec takiego nastroju 
społeczeństwa polskiego, jak i pi lypisuje mu prasa 
polska prasa zagraniczna, i jaki jest jej dziełem, 
r z ą d  n a s i  n i e  m o ż e  p o z w o l i ć  w k r a ­
j u  t u t e j s z y m  a n i  n a  i n s t y t u c j e  
z i e m s k i e ,  a n i  n a  s a m o r z ą d  m i e j s k i ,  
a n i  n a  w p ł y w  s p o ł e c z e ń s t w a  n a  
s z k o ł ę ,  a n i n a w e t , n a  s ą d y p r  z y  s i ę- 
g ł y  c h.“

Dniewnik odmawia nam zatem wszystkiego, 
wszystkiego! Czyni to zaś widocznie dlatego,

aby jego znana „żelazna logika" sprezentować 
się znowu mogła w całej swojej okazałości 
Prosimy tylko porównać końcowe jego słowa z 
tem, co powiedział na początkn po „Bardzo do­
brze!" Konsekwencja nie lada!... O innych do- 
skonałościach elnkubracyj Dniewnika już ani nie 
wspominamy.

(mili aiejuiii i uiitjitm.
Linia 19 Kwietnia

* stan powietrza najfatalniejszy, i jeśli nie 
nastąpi jaka nagła zmiana, z braćmi Rusinami bę- 
dniem się dzielić jajkiem na śniegu. Mimo to je­
dnak, iż im się trochę tam zssłociło i zaśnieżyło, 
życzym im — wesołego A l l e l u j a !

* Rspertoar teatralny. Dzisiaj w s o b o t ę  
d. 19. kwietnia po *az drugi: „Opowieści H iffinsna," 
(Les ''ontes d' Hoffma.in),opera fantastyczna w 4 a- 
ktach, a 5 obrazach Jnliusza Barbier, muzyka Jafeó- 
ba Offenbacha. Libretto przehżył Aureli Urbafiski.

Jutro w n i e d z i e l ę  d. 20. kwietnia popo­
łudniu o godz. wpół do 4. po raz trzeci: „Nihili- 
ści", fraszka sceniczna w 3 aktach Adolfa Abraha- 
mowicza i Ryszarda Ruszkowskiego

"W p o n i e d z i a ł e k  21. kwietnia, po raz 
pierwszy: „Oblężenie Lwowa," dramat historyczny 
w 5 aktach Karola Brzozowskiego, muzyka p. Wil­
helma Czerwińskiego; orkiestrą dyrygować będzie 
sam kompozytor. Kostjnmy i dek-racje zupełnie 
nowe. W rolach głównych wystąpią pani9 : Nowa­
kowska, Stachowiozówna, Żelazowska, Zapolska; pp. 
Żelazowski, Zboiński, Kwieciński, Lubicz, Skalski, 
Hierowski, Rnszkowski, Walewski, Kasprowicz, 
Pieniążek i inni.

* Z dnia. Wczoraj, jako w Wielki piątek ru­
ski rozpoczęły się pielgrzymki pobożnego ludu po 
kościołach grecko-katolickich. Prześliczne transpa­
rentowe Boże groby, z bijącą wysoko fontanną, w 
kościele sem. r. ściągnęły, jak zwykle mnóstwo wi­
dzów, nabożnych i ciekawych, jeszcze więcej zaś 
prawdziwie piękne śpiewy. Cerkiew wołoska, nie­
mniej bywa zw2edzaną — tylko św. Jor z powodn 
większej odległości od miasta w tej słotnej porze, 
nie miał tej wielkiej, co zwykle masy pielgrzymów.

Dziś od rana odbywają się znowu pielgrzymki 
do kościółka aeminarjnm łacińskiego, gdzie wysta' 
wionę Bą zwłoki ś. p. arcybiskupa lwowskiego, ks. 
Wierscblejskiepo. Na ozdobnym niskim katafalku 
wśród egzotycznych kwiatów, spoczywają w meta 
lowej trumnie doczesne resz ki zmarłego arcypa 
sterza w pontyflkalnych fioletach. Nabalsamowania 
zwłok dokonał prof. dr. Longin Feigel. Oblicze 
zmarłego nie przedstawia, mimo znacznego wyni- 
ssezenia długotrwałą chorobą, uderzających zmian. 
Zwłoki będą wystawione do jntra, do godziny 4. 
popołudniu w kościółku seminarzyckim, poczem będą 
wystawione w kościele arehikatedralnym.

* Wystawa obrazów Matajkl potrwa jeszcze 
kilka dni, poezem przeniesie się do Poznania.

* Barbarzyństwo koltjowt. Wypadek bar­
dzo nieprzyjemny zdarzył się niedawno pewnej pani 
jadącej pociągiem kolei Albrechta. Wypadek ten

ykrył dziwną manipulację na staejach tej kolei z 
kluozaml od tyeh apartamentów, nad któremi wy­
soko wznosi się napis „dla dam." Owoż klneze te 
są złożone — zgadnijcie czytelnicy gdzie ?... — w 
Morze telegrafiesnem t... Teraz możemy wyobrazić 
sobie sytuację każdej nieszczęsnej śmiertelnicski. 
Wprawdzie sytna.ja ta wymaga bezwarunkowo po­
spiechu telegraficznego, ale ezyż pospiech ten bę­
dzie nfatwiony przez meldowanie się do naczelnika 
biura telegraficznego 1 inne długie ceremonie urzę­
dowe ?... A tn proszę państwa za minutę jnż pociąg 
rusza da ij... Cóż robić? Trzeba telegrafować bez 
zgłaszania się do nrzędn telegraficznego. — Miłe 
położenie 1

Niema jednak nie złego eoby na dobre nie wy 
■zło. Wypadek ten, zapewne nieodosobniony, po­
zwala dać, koma należy, pouczanie, że są depesze 
które z urzędami ua emi telefc aficzneui nic nie- 
mają wspólnego, że są pośpieehy w o oec których 
pośpiech naszych telegrafów jest krokiem ślimaka— 
ergo klacze, o których wzmiankowano, niepowinny 
kyć w biurach telegraficznych "... Dixi.

* Harmonia. Nadzwyczajne walne zgromadze­
nie Tow. Harmonii, odbędzie się dnia 4. maja o 
godz. 3. popotndnin w Iokaln Towarzystwa, na któ- 
r* Zr rząd szanownych członków z powodn ważno­
ści sprawy, do jak najliczniejszego zebrania się za 
prasza. Na porządkn dziennym: Zmiana statntów.

* Śmiertalnoóć wo Lwowie. Od 6 do 12 b.
m. zmarło 48 m. 35 ż. razem 83 osób, o 6 więcej 
niż w poprzednim tygodniu) t r  ni dzimna śmier­
telność 11*9. Największa UOZbi, śmiertalnośei w ru­
bryce gruźlica (37) i zapalenie przewodu oddeoho- 
wego (13).

* Nie będzie już pik ułańskich! Od dłuższe­
go jnż czasu rozmyślają w kolach armii austro- 
węg. o usunięciu pik, w jakie zaopatrywane są jesz­
cze jedenaście istniejących pułków ułanów. W in­
nych państwach między innemi i w Moskwie, znie­
siono już — prócz pewnysh gwardyjskich i koza­
ckich pułków, piki ułańskie, natomiast zaopatrzono

Wernyuory. Włosy i broda przypominają się z 
postaci Boga w Michała Anioła kaplicy Syk- 
styńskiej i w Rafaela „Wizji Ezechiela" — ależ 
te rysy przypominać się będą aż do skończenia 
świata wszędzie, gdzie malować będą postać, 
na którą powiał duch Boży. Jakoż ani obaj 
owi mistrze nie wahali się zapożyczać typów 
u swoich poprzedników w podobnego rodzaju 
wypadkach; i architekci odrodzenia brali formy 
starożytne, aby układać do potrzeb swego czasn, 
narodu i geniuszu- Ale najzupełniejszą a nie- 
prseśclguioną dotąd żadnym innym pędzlem 
własnością naszego mistrza jest spojrzenie Wer- 
nyhory. Kto w te oczy spojrzał, już ich nie za­
pomni! Wygłoszenie proroctwa trwało długo, 
ale okiem ducha ogarnął je prorok całe odrazu, 
i w jego spojrzeniu cudownym sposobem -rów­
nocześnie odbija się widzenie i straszliwych 
kataklizmów początkowych i przejasnego końca— 
a z obu tych nctuć wytryska jakby piornn Bo­
ży — przeklęstwo rzucone na Moskwę. W raże­
mu temu odpowiada, i potęguj? one, -uch 'prr ■ 
wej ręki. Gdyby Michał Anioł malował a nie 
rzeźbił swego Mojżesza, nie inaczej byłby go 
cddał.

Mamy nowe monumentalne malowidło hi- 
si jryezne — a wdzięczni, nie wymagajmy przy­
najmniej, aby mistrz sprzeniewierz t się sw< 
misji i stał się lirykiem cznłostkowym. W szak­
że nawet wystawione obok portrety jego dzieci, 
które tak  serdecznie kocha, są jakby ustępem 
jakiego przedmiotu historycznego. I  chwilowo, 
dzisiaj tracą te obrazy na podobieństwie — ale 
też jeszcze po latach, gdy wiek i jjfeuchronne na­
wet u najszczęśliwszego człowielńk koleje żywo­
ta  wyryją się w tych twarzaH bulcbnycjL w

tych postaciach świeżych — podobieństwo po­
zostanie, bo nie z chwilowych właśnie rysów 
powzięte zostało.

Z jakiem namaszczeniem Matejko malował 
wieszcza ruskiego, widać ztąd, że aby od g łó ­
wnej intencji niczem zgoła, nawet najbardziej 
pozwolonym środkiem nie odwodaić widza, za 
niechał n^ego czarodziejstwa kolorytu, którem 
nawet nsguieuawistniejszym krytykom niemie­
ckim imp ,uuje, chociaż sn ~gtą koloryt bynaj­
mniej zaidedbanym nie jest, owszem wszystkie 
szczegóły jak z całą plastycznością, tak  też z 
całą prawdą barwy są oddane, a we wielu miej 
scach fachowy malarz wiela cudów pędzla s*ę 
dopatrzy. Wszelako i powściągliwość w kolory­
cie zaszkodził: obrazowi u osób dorywczo są­
dzących — raczą gdy naprzeciw iaśnieje 
całym ogniem młodego genialnego kolorysty ma­
lowane „Kazanie Skargi“.

Ach, ia l  ^am «Wernyhory“ na płótnie! 
Waza.fr z treść i sty la przeznaczeniem jego wła- 
ściwem mogła być tj ko ściana fresków-, gdzie- 
bjr zresztą prorokował z takiego miejsca i od­
dalenia, dla jakiego m istrz tworzył obraz w dn- 
cłrt, i gdzieby po wieki był przystępnym! Ale 
czyż inUe przeznaczenie właściwe mogą mieć w 
ogóle utwory M atejki? Kiedyż znajdzie sie dla 
naszego m istrza godny kaw ał m ara monumen­
talnego na .kim — że jaź nie wspomniemy o 
mistrzach włoskich, począwszy od G iotta -— a- 
le nawdl lada - ugotow anem u malarzowi nie 
zbywa i obećhie w eErancji i Niemczech! Wer- 
njrooro, oby coryćhlej ziściło się do reszty two­
je wiesr fanie!

P. K.

inłki k&Walerji w broń. palną,.z którego to powo­
du użycie kawalerji staje się możliwem w potycz 
kach ogniowych i pieszych. W Austro-Węgrzech 
także ograniczono się w ich użyciu, uzbrajają a w 
piki tylko pierwszy szereg szwadronu ułanów, na­
stępny szereg zaś zaopatrzony już jest w karabi 
ny. Według doniesień jednak Armeeblatt mają być 
piki wkrótce zupełnie zniesione. Odpowiednie ku 
temu rozporządzenie jest już rzeczą postanowioną i 
uzbrojenie austrjackiej kawalerji w karabiny nie­
bawem już nastąpi.

* Zarządcą dyscszjl lwowskiej wybrany zo­
stał ks. biskup Morawski.

* Gdzie nas nie ma ? W drodze urzędowej na­
deszła wieść o śmierci dwóch Polaków, będących w 
armii francuzkiej na placu bojn w Tonkin e. Jeden 
z poległych, Ksawery Popławski, był kapitanem 
Pochodził on, jak się z pozostałych papierów prze 
konano, z osady Piątek i wyemigrował z kraju w 
r. T&69. Drugi, sierżant Michał Wagner, był nie­
gdyś stałym mieszkańcem Warszawy, i wyszedł ztąd 
przed 20 laty.

GiUli* Blatter. Od dłuższego czasu zacieka­
wiony był świat, czytający anonsy dziennikarskie, 
dwoma słowami umies/czanemi regnlarnie we wszyst­
kich prawie pismach niemieckich i polskich. „Grune 
Blatter" — nic więcej! Domyślać się można było, 
iż jest to tytuł jakiegoś pisma, jakiegoś romansn; 
nic pewnego jednak o tem nie wiedział nikt oprócz 
tajemniczego autora anonsów. Anonsy zrobiły swo­
je, pnbliezność była zaciekawioną i czekała tylko 
bliższych wyjaśnień, aby kupować tak misternie o- 
głaszany towar.

Zdarza się tymczasem, iż n pewnego sprytne­
go nakładcy zjawia się kompozytor, przynosi ma 
świeżo napisaną F tlkę, która była uposażoną wszyst- 
kiemi zaletami muzycznemi, nie miała jednak imie­
nia, któreby pomogło jej dobić się karjery w świę­
cie. Jak wspomnieliśmy, księgarz był mężem spry­
tnym, to też niedłngo namyślał się nad ochrzcze­
niem nowonarodzonej Polki, proponując kompozy­
torowi, by pozwolił nosić dziecięciu swojemu tytnł 
„Grune Blatter.“ Kompozytor zgadza się i niedługo 
ogłaszają afisze i dzienniki rozciekawionej pub i- 
czności, i ż : Polka „Grune Blatter" wyszła jnż i 
można ja nabyć w tym a tym handlu księgarskim."

Publiczność zadowolona spieszy do wskazanej 
księgarni i rozchwytuje cały nakład. Byłaby więc 
radość ogólna — bo cieszy się i nakładca i kom­
pozytor i świat grający, gdyby do tej ogólnej ucie- 
cy chciał się przyłączyć i autor długo ogłaszanych 
ca drogie pieniądze anonsów. Ten pogrążony jest 
niestety w rozpaczy, bo plan zręczny, mający na 
cela przysposobienie abonentów dla swojego wła­
snego pisemka, mającego się nkacaś pod tą senzy- 
tywną nazwą „Griiae Blatter", plan, który go tyle 
pieniędzy kosztował, okazał się w istocie przewy- 
bornym, ale dla nakładcy i kompozytora Polki.

* Dyetarjusze galicyjscy. Walne zgromadze­
nie Stowarzyszenia wzaj. pom. dyetarjuszów gali­
cyjskich, odbędzie się w niedzielę dnia 3. maja o 
godz. 3. popołndnin w sali Stowarzyszenia (ul. Te­
atralna 1. 13 I. p.) Na porządku dziennym między 
innemi wniosek delegacji w Krakowie o zmianę 
§. 9. regnl. i zniżenie stopy procentowej; wniosek 
delegacji w Mleka o utworsenie filii; sprawa utwo­
rzenia fnneuszn pensyjnego z dochodów nadzwy­
czajnych, wreszcie wybór dwóch wiceprezesów, trzech 
wydziałowych i czterech zastępców.

Jaki pijamy koniak? Przed sądem powia­
towym w Wiednia toczył Bię onegdaj proces o za­
truty koniak Magistrat lwowski posłał w listopa­
dzie r. z. doniesienie do Btarostwa w Seohshaus, że 
z ni ,kal„ tam niejaki Emil C. Feigl, handlarz 
spirytusu, sprzedał do Lwowa koniak, w skutek u- 
życia którego wielu lndzi zachorowało. W skutek 
tego doniesienia przedsięwzięto w handlu Feigla re­
wizję i skonfiskowano beczkę koniakn, którego pół 
litra, badane przez prof. N^vaka wykazało ogra­
ną ilość nitrobenzolu 1 oleju fuzlowego. Sprawę 
więc oddano sądowi, a przy onegdaj szej rozprawie 
dr. Novak jako biegły oświadczył, że pijąc codzien­
nie kieliszek takiego koniaku, można po dniach 10 
skonstatować większe objawy zatrucia, po 40 dniach 
zaś musi nastąpić śmierć. Prokurator wnosił na 
fałszerza najsurowszy wymiar kary, ale sędzia u- 
wolnił go na tej podstawie, że jako kupiec nie miał 
powodu analizować ohemioznie koniaku sprowadzo­
nego z zstgdanicy. Prokurator opierając się na tem, 
że artyknłów konsnmcyjnych nietylKo szkodliwie 
zaprawiać, ale zaprawionych w ten sposób sprze­
dawać nie wolno, zgłosił odwołanie.

* Członkowi* honorowi. Moskiewskie carskie 
Towarzystwo historji 1 archeologii na ostatniem 
swojem posiedzenia zaprosiło między innymi na człon 
ków honorowych Izydora Szaraniewicza i Ta su­
sza Wojciechowskiego, profesorów uniwersytetu 
lwowskiego, Michała Bobrzyńskiego i Stanisława 
Smolkę, profesorów nniwersytetn krako wskiego, oraz 
profesora nniwersytetn warszawskiego, Adolfa Pa- 
wińskiego.

* Oburzając*. Pani K. w Warszawie, powró­
ciwszy do domu wcześniej aniżeli namierzała, za­
stała córeczkę swoją, 12-letnią dziewczynkę, przy 
pisania jakiegoś lista. Dzieoko było zmięszane i 
chciało list nkryć, pani K. jednak rozkazała list 
ów sobie pokazać... Była to najformalniejsza ko­
respondencja miłośna z naznaczeniem schadzki i za­
kończona drastycznemi czułościami.

— Co to jest, eo to ma znaczyć? — rzecze 
ze zdziwieniem i przerażeniem pani R.

— To... to list panny Amelii — bąka pomie­
szana dziewczynka.

Panna Amelja, guwernantka franenzka, znała 
się doskonale z pewnym subjektem handlowym, któ­
ry nie nmiał po franenzka. Niegodziwa guwernaut 
ka nie wahała się więc nżyć za sekretarza swojej 
uczennicy, dając jej do tłumaczenia oryginał, pisa­
ny przez siebie w języku francuzkim. Dziewczyn 
ka, mając sobie zalecony sekret, została wtajemni- 
ozoną we wszystkie szczegóły gorszącego sto- 
sonku...

Oburzeni rodzice natychmiast wypowiedzieli 
miejsce pannie Amełji, a nadto mają zamiar pocią­
gnąć niesumienną guwernantkę do odpowiedzialno­
ści sądowej. I  cóż na to obrońcy rzekomo uciśnio­
nych n nas nauczycielek-cndzosiemek ?

* Piękny czyn. Z Glinian piszą nam: Piękny 
ezyn spełnił hr. Potulicki, wiaścieiel Glinian, roz 
dzieliwszy pomiędzy pogorzelców 2000 zł. On pier­
wszy pospieszył z tak znaczną pomocą, oświadcza­
jąc, że staraniem jego będzie dostarczyć pogorze - 
com pożywienia w ciężkim przednówku, w tym ce u 
zamówił znaczniejsze ilośei zupy rumfordzkiej. Po­
nieważ zgorzała ruska plebania, więc przyjął nr, 
Potulicki kilkadziesiąt sztuk żywego inwentarza do 
swej oboiy.

* Stowarzyszeni* polski* we Wiedniu „Zgo­
da" urządziło na dniu 29 mar 1884 na scenie 
teatru książąt Sułkowskich przedstawienie amator­
ski! na cel dobroczynny. Donoszą nam z pewnego 
źródła, Iż powodzenie tego wieczorku należy się w 
pierwszej linii barrtoniście lwowskiemu p. Anto­
niemu Luki wl. P. Lukas zachwycił licznie ze­
braną publicLaość odśpiewaniem pieśni Korytyń- 
skiego p. t, „Emir." F. Lukas posiada głos silny 
sympatyczny o /orieglej *kali, to też publiczność go­
rącem! okLrkain) dwzyła śpiewaka. Wdzięczny

sposób śpiewa, glos wyrównany i umiejętne włada­
nie wszystkiemi regestrami świadczą o gruntowi 4 
ł dobrze kierowanych studjach tego artysty. P Lu­
kas ma wystąoić jeszcze w kilku koncertach wie­
deńskich a ten pierwszy występ daje rękojmię dal 
szych powodzeń.

* Nieszczęśliwe wypadki. Odkąd poczęła wy­
chodzić w Droh byczn Gazeta Naddn., puczęły też 
w/chodzić na jaw rzeczy nadzwyczaj smutne, od­
bywające się w podziemiach kopalń naftowych bo- 
rysławskieb. Gaz. Nadd rejestruje te wypadki. 
Czujemy się w obowiązku poprzeć jej głos, a może 
ndn się to usyskać, że bęią zaprowadzone jakieś 
reformy, jakiś ład, w tych kopalniach, których 
świat nie widział — i j a k i c h  może 5wiat nie 
widział. Oto rejestr ofiar:

Dnia 31. stycznia b. r. pracujący w sz3bie 
nr. 1520 w Bory cła win, należącym do L9iby Kop- 
pla, robotnik i oraz msjster Jaśko Stańko z Prze­
myśla, skutkiem rozsunięcia się rur wentylacyjnych 
i spadnięcia takowych w głąb, odniósł na prawej 
łopatce ciężkie uszkodzenie cielesne.

W dniu 1. lntego b. r. pracujący na dziennej 
szychcie w kopalni Towarzystwa francuskiego na 
Wolance w Borysławia robotnik Dmytro Chort z 
Tastanowic, podczas gdy zamierzał w jednym z 
szybów podejść drabinkami z niższego na wyższy 
horyzont, został zrzuconym z wyższego horyzontu 
pokładem ziemnym tak silnie w głowę uderzony, 
że straciwsży na razie przytomność, odniósł z tego 
powoda ciężkie skaleczenie na głowie.

W dniu 4. lutego b. r. podczas szychty nocnej, 
pracujący nad szybem nr. 1221 należącym do ga­
licyjskiego Bankn kredytowego — korbowy Dmy­
tro Bycz z Kornalowic został uderzony żelazną 
korbą od kołowrotu kib'owego tak silnie w głowę, 
że wskutek tego poniósł ciężkie uszkodzenie eie- 
leane.

Z 22. na 23. lutego b. r. pracujący w nocy 
w szybie nr. 2660 należącym do Leizora Kleinber- 
ga i Leiby Klinghcffera, robotnik Józef Trzyśnie- 
cki z Hołobutowa, podczas obciosywania cembryny, 
którą właśnie miał w szybie zakładać, obciął sobie 
ostrzem siekiery palec wskazujący na prawej ręce.

W dniu 10. marca b. r. pracujący w szybie 
nr. 4295, należącym do Gartenberga, Wagmanna i 
Liebermanna w Borysławia, robotnik Mikołaj Balik, 
ze Średniej małej doznał skutkiem usunięcia się 
pokładów ziemnych w sztolni na ciele ciężkiego u- 
szkodzenia.

Dnia 13. marca b. r. przed południem pracu­
jący w szybie nr 3470 w Borysławiu, należącym 
do Izraela Beer Wagmanna robotnik Pafiko Dubiak 
z Huziejowa stracił życie, zostawszy ndnszony ga­
zami węg owodorowemi.

Dnia 15. marea b r. podczas nocnej szychty 
w szti ai szybu nr. 2849 do Izraela Blocha 1 Her- 
scha Weltrera należącym, przerwała się woda z 
szybów sąsiednich, stojących pod wodą i zatopiła 
całe podziemie szybu, skutkiem czego pracujący w 
sztolni robotnik, Dmytro Korhuu, został odu zony 
szkodliwemi gazami i stracił żyeie. Trzej inni pra 
cujący w tym szybie robotnicy zdołali na czas z 
życiem się uratować w ten sposób, iż uczepili się 
do kibla i na dany znak zostali na powierzchnię 
razem wydobyci.

* MliZOlim p iamysłow* w ratuszu codziennie 
od godz. 9. do 6.; w poniedziałek 50 ct. w inne 
dnie 30 ct.

* Muzeum zakładu narad, im/ Ossolińskich
otwarte codziennie prócz świąt od godz. 9. do 1. 
Nadto we wtorek 1 piątek popołudniu od 3. de 5 
dla młodzieży szkolnej. — Wstęp bezpłatny.

* Jutro w niedzielę: św. Agnieszki; — W o- 
s k r e s e n y j e  H o s p . (św. Irydiona. -  OT po­
niedziałek: ś>v. Anzelma b.; — św. Ewspsychya

* Wiadomości policyln* z d. lfi. kwietnia: 
A r e s z t o w a n o :  Józefa Opielą na wezwanie kup­
ca p. Ł., gdyż ofiarował temuż do kupienia ćwierć 
koniczyny wart. 10 zł. względem której zeznał na­
stępnie, że skradł takową jakiemuś włościaninowi 
z wouu; Jana Witoszyńskiego za kradzież kapelu­
sza; Piotra Denderesa i Michała Kulczyckiego, za 
kradzież surduta ze sklepu pani Laji Woiken, gdy 
w towarzystwie trzeciego takowy kupowali, ów 
trzeci uszedł z tym surdutem; Kominika Kazłnckie- 
go przy kradzieży beczki piwa, z sieni restauracji 
pod 1. 6 ul. Kamińskiego; Fedka Mirr haczkę ze 
skradzioną słoniną, którą wyc ągnął jakiejś wie­
śniaczce z kobiałki; Karola Hajdę ca oszustwo.

Z ł o ż o n o :  kocyk wełniany kolorowy, czar­
ny surdut wierzchni, bieliznę znaczoną S. W., dwie 
pary męskich sżtybletów i dwie pary lakierowanych 
uię'.kich bucików, wszystko rzemykami opasane, 
które to rzeczy zostały komuś skradzione wczoraj 
wieczór z jairiegoś 4oza na placu Bernar lyńikim. 
Ścigany sprawca tej kradzieży, odrzuciwszy ten 
tłumoczek — uszedł.

Z n a l e z i o n o :  zastawną kartkę wydaną 20. 
lutego b. r. do 1. 65.571 przez tnt. Żakład zas. i 
kred. na crebrny zegarek za 5 zł. 50 ct. zasta 
wiony, ta kartka jest prolongowaną do 20. kwie­
tnia b. r.

Z b ł ą k a n ą  trzy letnią dziewczynkę, ubraną 
w niebieskiej kratkowanej spódniczce i czerwonym 
fartuszka oddano do miejskiego komisarjatu Śród 
mieścia.

badań i myśli niezależnej, twierdzą uczciwości n- 
mysłowej. Duch wasz brzmiący jeszcze słowami 
waszemi — unosić się beizie tiad temi mieiscami, 
pamięć o waszem męztwie i o waszej szc/.orości 
(wskaznjąc ręką na medalion) ożywiona tym obra­
zem, podtrzymywać nas będzie w spełnianiu nasze­
go wielkiego obowiązku, to jest w podtrzymywaniu 
wiary w bezwzględną prawdę *

Dalej szły jeszcze mowy i odczytywano adre­
sy. P. Gadon (Polak) wygłosił krótkie słowa wdzię- 
szności w imieniu Towarzystwa historycznego i Lts- 
rackiego polskiego w Paryżu, powitany 1 pożegna­
ny syinpatycznemi oklaskami. Potem mówił Louis 
Uibach, prezes kosmopolitycznego Towarzystwa lite­
rackiego międzynarodowego. Delegowany włoski, 
którr następnie przemawiał, z zapałem i gorąco 
wielbił Mickiewicza „przyjaciela Italii"; dolej p ue* 
mawiał p. Jnnescu, student, Rnmuńczyk x wreszcie 
reprezentant młodzieży polskiej, nrodzonej we Fran­
cji. Następnie odcaytauo telegramy od stowarzysze­
nia publicystów i literatów wiedeńskich pod nazwą 
„Concordia", od Emila Castelara z Madrytu, od 
prof. Santagata, kiarownika Akademii imienia Ja­
ckiewicza w Bolonii, od jenerała Tiirra reprezen­
tanta Węgrów ifcd. w końcu zastępca prezesa Rady 
miejskiej wypowiedział mowę w imieniu ludności 
paryzkiej.

Na tem skończyła się ta uroczystość, w której 
oddano cześć pamięci naszemu poecie i jego kole­
gom profe8oror — cześć szczerą, serdeczną, go­
rącą.

* W „Collegn de Franca". W Paryżn odbyła 
sie w zeszłym tygodnin dnia 12. b. m. wspaniała 
uroczystość. Liczne grono dawnych uczniów Mickie 
wicia, Micheleta i Qaineta powzięło myśl uczczenia 
tych znakomitych ludzi, wielkich pisarzy, a cara 
zem byłych pr„fo*orów tłynnegi kolleginm fr.ineu 
sklego. O g.idemie drugiej po południu wyborowa 
publiczność zgromadziła się w auli, w której wy 
kładali, a echo ich wykładu szeroko rozchodziło się 
w swoim czasie po Europie, a nawet po ś wiecie 
całym. Słuchacze dzisiejsi składali się i  senatorów, 
deputowanych, członków Akademii francuskiej, rad­
ców mnnicypalnych, profesorów, dziennikarzy, lite­
ratów, publicystów, dam wyższego i wiata i cudzo­
ziemców goszczących w Paryżu, pomiędzy którymi 
nie brakło i Poiaków.

Nad katedra z ijmowaną niegdyś przez Mickie­
wicza, Micheleta i Quineta, widniał medalion spiżo­
wy, o pięćdziesięciu centymetrach średnicy, U dący 
reprodukują zwiększoną medalu, wybitego w 1845 
roku na cześć tycn trze- li znakomitych mężów. 
Przykrywała go zielona zasłona, zerwane, przez 
woźnych „Colióge de France," w chwili rozpocięcia 
uroczystości.

Pier*szy, który stanął pod katedrą, aby za­
gaić zgromadzenie, był p. Armand Levy, znany 
niegdyś naczelny redaktor pism międzynarodowych, 
przyjaciel więlkich zmarłych. Wzruszony do głębi, 
ze łiami wygłosił swoją przemowę serdeczną. Po 
nim powstał Ernest Róuan, członek Akademii fran­
cuskiej, a wykazawszy cel i zuaezenie uroczystości, 
scharakteryzował trzech wielkieh zmarłych. Najsła­
biej ocenił on Mickiewicza W końcn osławiony au­
tor „Żywota Chrystusa," zamknął swą mowę apo­
strofą do zmarłych, przr dstawionych na* medalionie, 
mówiąc między Innemi: „Uprawiając naukę ule
powiemy nigdy „nasza nauka," prawda bowiem, 
dobro i piękno w oczach naszych należy do wszy­
stkich. Wasze stare kolleginm, drodzy mistrzowie, 
pozostanie tem, ozem było d~wniuj eshronieniem

— Stanisławów 15. kwietnia. We wszystkich 
stosunkach naszego miasta objawia się teraz emu­
lacja pomiędzy dwoma przeciwnemi obozami: z je 
dnej strony stoi dr. Ignacy Kamiński z dominują­
cą dotychczas partją swoją, z drugiej zaś strony 
zszeregoftani są >ego przeciwnicy, którzy przyjęli 
nazwę partji „mieszczańskiej*. Piszący to nie liczy 
się ani do jednego, ani do drngiego z walczących 
stronnictw, gdyż widzi on 1 uznaje to wszystko, co 
jest dobrego w każdym z tych obozów, lecz nie 
są mu tajne także i słabo ich strony, których ni3 
brak niestety i jednemu i drugiemu stronnictwo.
Że zaś jest walka, to nic nie szkodzi, bo jakkol­
wiek przynosi ona codziennie niejedną gorzką pi­
gułkę uczestnikom tej roiterki, to w ostatecznym , 
rezultacie, po przejściu szumu i huku rozburzonych 
namiętności, zostanie dla gminy k rzyść. Wyj&śii 
się bowiem niejedno, co potrzebuje wyjaśnienia.

Walne Bgromadzenie członków tutejszego Ban­
ku zaliczkowego, odbyte dnia 6. bm. podało 
także sposobność do wybuchu wojującym stronnic­
twom. Posiedzenie trwało kilka godzin, i nie było 
niczem inne ci jak tylko jedną ustawiczną kłótnią.

Chodziło mianowicie i tu o zwalczeń e partji 
„magistrackiej" czyli prościej mówiąc o usunię­
cie dotychczasowej dyrekcji Banku zaliczkowego, 
złożonej z pp. Urbana, Majewskiego i Czołow .h go, 
ażeby otworzyć miejsce innym aspirantom do tych 
posad.

Otóż cokolwiek kto sądzić może o partji ma­
gistrackiej, to w sprawie Banku zaliczkowego wal - 
ka stronnictw miejskich doprowadziła istotnie do 
dziwnych konsekwencyj.

Stanisławowski Bank zaliczkowy założony zc 
stał w r. 1870, 1 rozwija się ustawicznie w sposób 
nader pomyślny, tak, iż należy do najpiękniej roi 
winiętych spółek zaliczkowych w kraju. W piar- 
wszym roku iztnienia ilezył stanisławowski Bank 
zaliczkowy 917 członków, w 1882 już 834, fun­
dusz zakładowy ze skromnej sumy 115 zł. wzrósł 
do 68.427 z!.; stan pożyczek, który w pierwszym 
roku wynosił 19.485 zł. z końcem r. 1882 podniósł 
się do sumy 330 043 zł. poruczono mu kapiałów 
obcych zł. 264.219, a ogolny obrót kasowy wyno­
sił w r. 1882 zł. 2,356.431. Od roku 1870 utrzy­
muje Bank zaliczkowy osobny oddział zaitawniczy, 
który w r. 1882 udzielił pożyczek na zastawy rę 
czne na umiarkowany procent zł. 77.721. Oprócz 
tego z wielkiem powodzeniem udziela Bank zali­
czkowy w Stanisławowie pożyczek włościanom oko­
licznym, łącząc ich w kółka kredytowe na zasa­
dzie wzajemnej i solidarnej poręki. Takich wólek 
było w r. 1882 ogółem 107 złożonych z 559 wło­
ścian. Z inicjatywy i przy pomocy Banku zm.1. w 
Stanisławowie powstało także bratni? Towarzystwo 
zaliczk/we w Tyśmienicy.

O ile przeto sądzić można z tych rezultatów, 
administracja „Banku zaliczkowego w Stanisławo 
wie" z pewnością nie jest złą, i niema racjonalnej 
przyczyny do jej zmiany. Zważywszy zaś, że o- 
becni członkowie dyrekcji, rozwinęli instytu­
cję swoją praOą, i pr&ez długi czas obowiązki: te 
spełniali bezpłatnie, to mnsi przyznać każdy bez­
stronny, że byłoby to postępkiem wręcz oburzają 
cym, gdyby ich ni z tego ni z owego usunięto te­
raz — tylko dlatego, że przeciwny obóz ma w 
swojem gronie osobistości, potrzebujące posady! 
Takie przewroty nagłe nigdy nie wychodzą na do­
bre instytucjom finansowym; w podobnych spra­
wach powinno być rozatrzygającem ściśle przed­
miotom badanie cyfr, i nie jest to bynajmniej wła­
ściwe pole do robieuia polityki — do walki stron­
nictw komunalnych.

Bardzo rozsądnie postąpiła przeto większość 
zgromadzenia, i wybrała komisję, która ma prze- 
prowaJzić szczegółowe zbadanie zachodzących po­
między częśc ą Ridy nadzorczej Banku zaliczki 
wego a dyrekcją nieporozumień, a następnie zbie­
rze się nowe ua-izwyczajne walne zgromadzeni*, 
które spór rozstrzygnie.

Spodziewać się należy, że to nowe walne zgro 
madzenie, mając przedmiotowo opracowany substrat 
do obrad w sprawozdaniu komisyjnem, przeprowa 
dai obrady apokojuiej, przyzwoiciej i roztropniej, 
niż hałaśliwe zebranie z daia 6. bm. Życzyć tego 
na.eży w interesie sprawy publicznej, o którą tu 
chodzi, i ula honoru miasta.

Stronnictwo „magistrackie" wywiera przez 
Bank zaliczkowy silny wpływ na wszjstkie sprawy 
miejskie, a szczególniej na wybory. Są na to spo­
soby, aby wpływy dyrekcji ograniczyć do właści­
wej miary, ale nagłe przewroty administracji za­
kładu finansowego i to zakładu, pod względem f&' 
chowym dobrze administrowanego, nie należą 
pewnością do odpowiednich ku temu środków.

— Sambor. Doia 15. bm. spaliła *ię oLzańska 
cerkiew. Gmina 1 konkurencja poniosły szkodę na 
sześć tysięcy zł. Niemożliwością ratowania ad ognia 
odznaczyli się pan wójt i  radnymi, albowiem sprze­
dawszy ostatni spichrz gminny tak się uraczyli za 
te pieniądze, iż tylko dziwili się pożarowi.. Na 
wójta tamtejszego, jako nałogowego, użalają się po­
wszechnie 1 ciągle.

—  Nowy Sącz 14. kwietnia. Są pewne nie­
szczęścia, które zdsją się być przywiązane do j ’ 
kiegoś ezasu, lub miejsc wo M. Może ono tak ni0 
jest, ale trwożna imag uoja, nić mogąc zobie WT 
tłumaczyć przyczyn, uważa skutki jako omlua Pe 
wnych chwil, lub miejscowości, Do takioh zaliczał* 
u nas świeżo wydarzone wypadki, jakich dostar* 
czyły nam ostatnie przedświąteczne tygodnie. " e 
dnym z nich było spłonienie dziecka w Ry®ft! 
igrającego zapałkami, zostawionego bez nadzorff 
domu. Drogim obwieszenie się żyda, piekarza, ż 
paczy, źs na pieczyw e nie miał zarobku, co 

sęsto żona jego wyrzucała, uwłaszcza, że WS 
koś zdrowie nie dopisywało.

I t
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Trzecim wypadkiem była śmierć pełnego na­
dziei młodzieńca (p. Jana Berskiego z Gorzkowa) 

k wskutek przeziębienia i nagłego nbytl u ciała. Nie­
szczęsny ciciec tegoż, y łaścioiel Gorzkowa, jnź dru­
gie traci dziecko, albowiem zeszłego roku zgasła 
mn w kwiecie wiekn dorosła córka, a dziś boleścą 
złamana matka zatrważa znajomych stanem swego 
zdrowia. Zacny ten dom, cieszy się w okolicy 
sympatją.

Niebawem też w pobliskiej w»i Nawojowej, 
spłonęło żywcem dziecię przy kuchni, którego za ­
jętych szat przytłumić nie było nikogo w dumn. — 
^  kwietuią niedzielę zniszczył pożar 6 gospodarstw 

. w Chełmcn. Pożar powstał ce stajni jednego z nicn,
• 1 ogarnął w momencie blisko stojące sąsiednie bn- 

tyrki. W ognin zginęło 9 sztnk nierogacizny, dzko- 
da wynosi w budynkach, potrawie i zbożn do 13 
tysięcy zł. na co tylko dwóch gospodarzy było ase 
korowanych. Chełmiec wioska, leży tnż pod mia

tim a chociaż ma zupełnie odrębną jnryzdykcję. 
jednak całe nasze miasto wyruszyło na nagły ra- 
tynek. Widzieliśmy tam p starostę, burmistrza, pp. 
** sądn i z dj ekoji. Wachmistrz żandarmów 
^stróżka, kierował porządkiem, a strażakami pp. 
^wolewski i Schels.

Jak dalece gorliwość naszych na widok ognia 
w szał przechodzi, to świadczy ten fakt, że pod- 
komendanta Ziembę musiano przemocą z ognia wy 
ciągać, wszelako nratował on wszystko z idty, a 
to kosztem tylko swych włosów i snkni. Pr*y tym 
pożarte wyszczególnili się między innymi Helstein i 
Wojciechowski. Nagłość tywiołn, i spowodowanego 
zniszczenia, leży głównie w lekceważenia policyjno- 
ogniowycb przepisów, co do odległości stawianych 
budynków. Ta też wada tamowała dojazd sikaw­
kom i paraliżowała operowanie. I kiedyż to zawita 
jnż raz do nas urzeczywistniony projekt organiza­
cji gmin. Ciskamy pono, aż ludność sama zorga- 
niztje się bez nas, bo nieład na wsi, jnż o anar 
chię granicsy.

Zaledwie ochłonęliśmy z jednego, aż oto dziś 
r poniedziałek wielkanocny, trąbka straży daje ha- 

*ło cgnia. Gore wyżni młyn Schiitaerowe.j. — Sama 
pani kazała go w święta w ruch puścić. Tarcie

dcś* górnych, rzncslo iskry na dac a ladzie 
ttówłą. że tc kara Boża. — Zgon "ł tedy bndy- 
®ek na 3000 zł., 350 korcy zboża za 3500 zł., ka- 

^mienie, walee i urządzenia na 5000 ił. razem 
11 500 ił. na co otrzyma za aseknra ję 4000 zł. 
Porządek przy ognia trsymał oddział Balde&iiiaa 
z 24 żołnierzy; żandarmów (Mander-Żyezkowski) a 
straż pożarna (pod wodzą K wołowskiego, Helsteina, 
Triblinga) czterema prądami w puch rozbiła budy­
nek piętrowy, bo gdy pożar wszczął się o wpół do 
9. jnż o wpół do 11 z rana trąbiono do odv,rotn.

—  Chińskie Środki wojenne. Dziennik lnde- 
ptndin t, wychodzący w Saigonie, wydrukował roz­
kaz dzienny „czarnych chorągwi*, który znaleziony 
został w jednym z domów w Hanoi Rozkaz ten 
pisany jest na żółtym papierze z szeroką niebie 
ską obwódką i ozdobiony różnemi eblematami wo- 
jenneml, Iwami, smokami i t d. Brziail on ja i  na- 
stępnje: „Rozkazuję to wa.eeznym, ja, mandaryn 
dowódca walecznych. Drzyjcie prze dem cą i bądźcie 
mi posłusznymi! Trzynaście dni przed bitwą wale­
czni jeść mają mięco tygrysie, iżby przejęła ich 
wściekłość i dzikość tygrysa Dwanaście dni przed 
bitwą niech zjedzą pieczoną wątrobę lwią, iżby so­
bie przez to przywłaszczyć nienstraszoność. Jede­
naście dni przed bitwą waleczni spożyją mięso żmii, 
iżby nabyć przebiegłości tego gada. Dziesięć dni 
przed bitwą niechaj się żywią kameleonem, iżby 
wprawić nieprzyjaciela w zdumienie, zmieniając ko­

lor i wygląd. Dziewięć dni przed bitwą jeść mają 
rosół z mięsa krokodyla, iżby módz nieprzyjaciela 
4 łgać tak w wódz1” jak i na lądzie stałym, podo­
bnie krokodylom, co walczą zwycięzko w jednym 
jak w drugim żywiole. Ośm dni przed bitwą niech 
spożyją gotowane w winlo nerki jaguara, iżby z
zybkośc:ą i wściekłośoią tego zwierza rzucać się 

na nieprzyjaciela. Siedm dni przed bitwą mają jeść 
głowy sokołów, iżby przywłaszczyć sobie wzrok te­
go dzikiego ptaka i dojrzeć nieprzyjaciela z naj­
większej cdległości. Szóstego dnia niech jedzą wnę­
trzności żebry, iżby zaehować silne czoło tego czwo­
ronoga. Piątego dnia niech spożyją mózg hipopo 
tama, iżby skórze swojej nadać twardość skóry te­
go wodnego zwierza, której nie zdoła przebić ża­
dna kala. Czwartego dnia niech się żywią małpiemi 
ogonami, iżby przy napadzie ze zręcznością tego czwo- 
roręcznego zwierzęcia wdrapywać się na nieprzy 
jacielskle szańce. Trzeciego dnia zjeść mają po­
trawę ze szkorpionów, iż wszystkie zadawane prsez 
nich rany były zatrute i śmiertelne jak nkłncie 
■skorpiona. W wigilję walki niechąj waleczni kar­
mią się krwawiącą piersią pantery, iżby być dla 
nieprzyjaciela jak pantera nieubłaganymi. Nakoniec 
rano w dzień walki niechaj zażyją dwadzieścia pro­
szków z ususzonej krwi lamparta, aby wrogów jak 
lampart rozszarpać.

I na cóż się przydały te gastronomiczne przy­
gotowania? Jak tylko waleczni powąchali proch 
francuski, nciekii co tchn, chociaż o spożywaniu za­
jąca w „rozkazie dziennym* mowy nie było.

—  Bójka uliczna w  Wenecji. Dwaj młodzi 
■wiedeńczycy, jnden syn szynkarza, przebywający 
^  Weneoji jako markier, drugi syn rzeźnika z Ma-

ahilf, przybyły niedawno nad Laguny w odwie­
dziny do markiera, wywołali w jednej z istnieją­
cych tam piwiarń Drehera, bójkę z Włochami, 
która przeniosła się na ulicę i gdyby nie było woj- 
*ko w czas nainterweniowało, nie jedno życie ludz­
kie byłoby padło ofiarą świstających w powietrza 
**klanek, talerzy, drągów itd. Bójka ta miała cha­
rakter sporn narodowościowego; Włosi na Niem­
ów  i odwrotnie wyzywali okropnie... Pomiędzy 
Aresztowanymi przez wzmocniony patrol policyjny,

znajdują się natnralnie i obaj Wiedeńczycy goto­
wi, jak wszędzie, do wywoływania „hec narodo­
wościowych.*

¥ iadouści I t a l i e ,  Daniowe i artystyczne
— Przewodnika gimnastycznegt (organa Towa­

rzystwa gimnastycznego „Sokół" nr. 4. opuścił pra­
sę. Treść: Jakich zasad hygienicznych przestrze­
gać należy przy wykonywania ćwiczeń gimnasty­
cznych ? Zarys ćwiczeń na skoczni (ciąg dalszy). 
Cnda siły i zręczności. Sprawy Towarzystwa gim­
nastycznego „Sokół.* Kronika.

P. tyt. Aparaty suszamiane dla obsług. 
ustępóio i kanałów ściekowych wydał p. J . swie- 
cianowski, architekt warszawski, barda dobry 
podręcznik dla budowniczych i właścicieli domów. 
„Woda zdrowa i powietrze świeże — powiada we 
wstępie autor — są niezawodnie najsllniejszemi 
czynnikami, odradzającemi organizm ludzki* — a 
tak przez nas zapoznawanemi niegodnie, dodamy 
to od siebie. Do podręcznika p. 8 w. dołączonych 
jest kilka ogromnych tablic. Cena 1 rs. (1 złr. 20 
ct., 2 marki.)

— Swit, pismo dla kobiet wraz z dodatkiem 
wzorów ubrań kobiecych, wychodzi od 1. kwietnia 
b. r. pod redakcją znakomitej poetki Ma r j i  Ko ­
n o p n i c k i e j .  Pismo to porzuciło dotychczasową 
rutynę podobnych tygodników mód —. natomia i 
zajmuj o się na serjo, ale bardzo zajmująco spra­
wami dotycząoemi naszych niewiast. Dotąd wyszły 
trzy numera: zawiei ają one artyknł samej redak­
torki p. t. „Kwestja kobieca", znakomicie obrobio­
ny, z tendencją postępową, dalej powieść Orzeszko­
wej p. t. „Romanowa", szkic biograficzny „Elżbieta 
z hr. Krasińskich J a r a c z e w s k a "  przez P. Chmie­
lowskiego. „Od Alp" korespondencja T. T. Jeża; 
oraz stałe rubryki: Rachunki, Parisiana, Rozmai­
tości, Przegląd mód i spis książek nowych. Wszyst­
kie artykuły są starannie obrobione, czego nazwi­
ska autorów dostateczną są rękojmią.

Do każdego numeru dołączone są ryciny. Pismo 
to polecamy najgoręcej naszym paniom.

— Revue nnwcrselle Internationale. Pod tym 
tytnum wychodzi zeszytami co 1. i 15. każdego 
miesiąca przegląd, którego głównem zadaniem ob- 
znajomić Francuzów o najnowszych objawach litera­
tur zagranicznych Redakcję przeglądu tego objęli 
pp. L e r m i n a  (sekretarz stały kongresów literac­
kich) i .rodak nasz Wład. Mi c k i e wi c z .  Pierw­
szy zeszyt wyszedł jnż i zawiera między innemi 
program redakcji, ciekawy bardzo knrjer paryzki 
pióra Lerminy, tłumaczoną przez Mickiewicza no- 
wellę Orzeszkowej p. t. „Jnliette*, dalej korespon­
dencję angielską, moskiewską, czeską, wiedeńską 
itd, Widzimy z treści tej, że przegląd dzięki p. 
Mickiewiczowi baczną nwagę zwrócił na literaturę 
narodów słowiańskich, która Francuzom znpełnie 
jest obcą.

Gszpedsntn, jnnvM i ludeŁ
Wiedeń dnia 17. kwietnia. Na dzisiejszy targ 

dowieziono: Cieląt 3068, zabitych wieprzów 447, 
żywych zaś 1617, zabitych owiec 179 , żywych 
owiec 4108, jagniąt —.

Cielęta płacono 35, 45 do 50 zł., — zabite 
— zł. do — zł.

Zabite wieprze 45, do 50 zł.
Zabite owce 35 do 45 zł., — żywe owce cięż­

kie dla eksportn od 45 do 50 zł., —■ lekki towar od
35 do 40 zł. za 100 kilo mięsa.

Jagnięta za parę od — do — zł.
Galioyjska nierogacizna od 35, do 40 zł. 
Średnio ciężka węgierska od 44 do 46 zł., za 

cężkie bagony od — do —■ zł. za 100 kilo żywej 
wagi.

Wilhelm Amirowicz Ł  K. Schels.

Wiedeń d. 17. kwietnia. Na targ dzisiejszy do­
wieziono 1617 sztnk nierogacizny, 3060 sztnk cie­
ląt, 4108 sztnk owiec.

Płacono za nierogacizną po 34 do 43 zł. za 
100 kilo żywej wagi.

Za cielęta od 36 do 55 zł., — wyborowe po 
60 zł.

Za owce eksportowe od 20 zł. do 29 zł. za 
parę i po 46 zł. do 53 zł. za 100 kilo mięsa bez 
podatkn.

A. Krzysztofowicz & Com.

Telepu Gai Sar. i ostatnie liaM i
Budowa fortyfikacyj naokoło Warszawy, o 

czem wspominał jnź nasz korespondent w ar­
szawski, będzie ukończoną na pewno w jesieni. 
Z powoda tych robót wiele dróg okolicznych 
zamknięto, a także przejścia dla komunikacji 
pieszej utrudniono w wielu miejscach. Plau no­
wej sieci dróg_ po ukończeniu budowy fortyflka- 
cyj sporządzi inżynierja wojskowa.

*
*  *

Wiedeń d. 19. kwietnia. (Pryw.) Ministe- 
rjalna komisja dla spraw stowarzyszeń odmówi­
ła  koncesji na założenie towarzystwa akcyjne­
go „Dniestr, wzajemny bank ubezpieczeń od
szkód ogniowych." ,

Wiedeń d 19. kwietnia. (Pryw.) Z koleją 
Czorniowiecką rozpoczęły się rokowania wzglę­
dem jej inkameracji. Rumunia gotowa jest na­
być na własność państwową linie tej kolei, le- 
źące na terytorjnm rumuńsk{em.

Wlodoń d. 19. kwietnia. (Pryw.) Sulwkryp 
cja na pożyczkę moskiewską ma być i tul j 
wyłożoną.

Berlin d. 19. kwietnia. (Pryw.). W z asa 
dzie car pragnie ujechać się z cesarzem austrja 
ckim i niemieckim, ale jeszcze nie ma w tym 
względzie źi dnego namacalnego faktn.

Konstantynopol d. 19. kwietnia. Wczoraj 
po obiedzie w Jełdjz-kiosku nadał sułtan ce 
ssrzewiczowi austriackiemu wielką wstęgę or- 
dern Osmanie z gwiazdą w brylantach, a mał­
żonce jego wielką wstęgę orderu Szefkat w bry­
lantach ; św ita cesarzewiczostwa tożsamo otrzy­
mała ordery.

W południe byli cesarzewiczostwo na selam- 
liku (zwykły piątkowy pochód sułtana do k tó­
rego meczetu) w meczecie na Dołm&bagcze. Po­
południu przyjmowali u ambasadora austrjac- 
kiego, br. Galicę, tutejszą kolonię austro-wę- 
gierską, tudzież ciało dyplomatyczne. Poczem 
zrobili wycieczkę na Słodkie wody, na stronie 
europejskiej. Pogoda ciągle sprzyja. Sułtan ma 
ofiarować w prezencie cesarzewiczowej bogaty 
naszyjnik brylantowy a cesarzewiczowi szablę 
w oprawie brylantowej.

Nominacja Hassan Fehmiego ministrem spra­
wiedliwości jest jnż nrzędownie ogłoszoną.

Konstantynopol d. 19. kwietnia. Wczoraj 
na przemowę kolonii anstro-węgierskiej dzięku­
jąc za piękne przyjęcie oświadczył cesarzewicz: 
Pamiętaj.ie panowie, abyście tutaj, daleko od 
ojczyzny, trzymając się razem ręka w rękę, da­
wali obraz potęgi naszej monarchii, i że tutaj 
A us:ro-W ęgry przedstawiacie i przedstawiać 
musicie. Z prawdziwą radością opowiem cesa­
rzowi, jaki serdeczny patrjotyzm zastałem mię­
dzy Austrjakami i Węgrami w Konstantyno­
polu. Zebrani odpowiedzieli hucznemi, kilka 
minut trwającemi oklaskami.

BM łn d. 19. kwietnia. Urzędowy dzien­
nik wojsFowy ogłasza przyjęcie dymisji księcia 
Pawła Mcklemburgskiego (pułkownika w woj­
ska niemieckiem, który ożeniwszy się z księ­
żniczką Windischgratz, przeszedł obecnie ra  
katolicyzm ; p. r  ).

Paryż d. 19. kwietnia. Wszyscy robotnicy 
w Anzin powrócili znowu do pracy-

Paryż d. 19. kwietnia. Reprezentanci Au- 
strji i F ran c ji podpisali odnowienie trak tatu  
żeglugowego z roku 1866 na dalszych sześć 
lat.

Londyn d. 19. kwietnia, Policja angiel­
ska w Indjach skonfiskowała mnóstwo prokla- 
macyj Mahdiego do tamtejszych muzułmanów.

Kair d. 19. kwietnia. Gordon donosi pod 
dniem 4. b. m .: Kupiec, który przed 12 dniami 
z Elobcji wyruszył, opowiada, że Mahdi został 
dwa razy przez Tegebastyńców pobitym i do­
znał s tra t dotkliwych, tudzież że Mahdi jest 
taksamo niemal jak my przez powstańców oto­
czonym. Doniesienie o wpadnięciu Slatin beja 
do niewoli, jest mylne.

T E A T R  HR.  S K A R B K A  
p o d  d y r e k c j ą  J a n a  D o b r s a ń s k le g .  .

W sobotę dnia 19 kwietnia 1884.
Po raz drugi:

OPOWIEŚCI HOFFMANNA
(LES CO ftTES d’ HOFFM ANN) 

opera fantastyczna w 4 aktach i 5 obrazach Jn- 
lju za Barbier. — Muzyka Jakóba Offenbacha. 

Libretto przełożył Aureli Urbański,

Początek o godzinie 7mej wieczorem.

Przyjocnall d. 19. kwietnia 1884.
Hotel • Z -V : R. ks. Czetwertyńskl z Wo­

łynia, A. ks. Lubomirski z Przeworska, W. Gór­
ski z Paszyo, J. Jarnntowski z Załanowa, G. No­
wotny z Mikołajowie, O. Bnkar z Podola mosk.

Hotel LANGA; J. Trzciński z Koninoh, i .  
Barber z Wiednia, A. Felkl z Pragi.

Hotel ANGIELSKI: K. Stnpnieki z Bnczacza, 
J . Chmielowski z Ponlkwy, W. Traczewski z Me- 
duehy, T. Biłons z Bochni, dr. A. Rybicki z Rze­
szowa, K. Mojseowioz z Manasterzysk.

Hotel KRAKOWSKI; Ks. A. Ostrowski 
Brzeżan, J. Stockman z Stołpiny, J. Byczkowski 
Brzetan, A. Elgass z Trnskai/ca.

P O C I Ą G I  K O L E J O W E .
podług zegaru lwowskiego. 

Przychodzą do Lwowa:
Z KRAKOWA: o godz. 5 min. 40 rano pociągpo- 

pieszny, o godz. 0 min. 37 wieozór pooiąg 'Bobowy, o 
god. 1 min. 40 przed potadniem mięszany, o godz. 7
min. 54 wieezór pooiąg lokalny mięszany.

Z CZERNIOWJEC: o godz 10 min. — wieczór po 
ciąg pospieszny, o godz. 3 min. 35 rano i o godz. 3 minut 
6ł po pot dnin pociąg mięszany. ,

Z PODWOŁOĆZY8K: na dworzeo w Podzamczu o 
godz. 10 m. 1.7 winozór pooiąg pospieszny, o godz. 3 m. 
81 rano i o godz. 3 mii 43 po potnd. pooiąg mięszany.

Z PODWOŁOCZYSK: na dworzec główny lwowsk. 
o godz. 10 min. 30 wiso/.ór pooiąg pospieszny, o «ods. 8
min. 5 rano i o godzinie 4 min. 16 po połndnin
mięszany.

ZE S T A N I S Ł A W O W A : na S t r y j ,  rano o godz. 8 
min. 28 po' omnibusowy, wisozói godz. 8 min 82 
pooiąg mięszany, i o godz. 1 min. 5? po połndnin p o c ią g  
lokalny Szoz irzeo-Lwow.

Odchodzą ze Lwo*“- 
DO KRAKOWA: o godz. 101 in. 50 wieozór pooiąg 

pospieszny, o godz. 4 min. 5 rami pooiąg osobowy, o 
godz. 5 min. 9 po połndnin pooiąg mięszany,
6 min 35 rano nooiąg lokalny mię  -

i -

p o o i ą g

i o godz

DO CZEBNIOWIEC: o godz. 6 m. 80 rano pociąg 
pospu sny, o godz. 12 min. 15 po połndnin, i o godz. 11 
min 10 w nocy pooiąg mięszany

DO PODWOŁOCZYSK: z głównego dworoa o godz 
9 rano pociąg pośpieszny, o godz. 12 sin. 38 po połndnin 
o godz. 1C min. 31 wieozór pooiąg mięszany

DO PODWOŁOCZYSK: z dworca w Podzamczu o 
godz. 6 min. 10 rano pooiąg pospieszny, o godz. 1 min. 
4 po połndnin i o godz. 11 wieezór pociąg mięszany.

DO STANISŁAWOWA Ba S try j: rano o godz. 7 
min. 5 pooiąg*mięgzany, wioozórlo g ls.jJ7 m. 10 pooiąg 
omnibusowy, i o godz. 11. m. 20 przód południem pooiąg 
lokalny Lwów-Szozerzee.

L w ó w . Z Izby handlowej, 19. kwietnia 
1. Akcje za sztukę 

bez kuponu bieżącego płacą 
Kolej galio. Kar. Lud. 200 zł. m, k. 290 FO 

„ lwow.-czern.-jass. 200 zł. w. a. 183 50 
Banka hypot. galic. 200 zł. w. a. 298 — 

, kred. galic. 200 zł. w. a. 248 — 
2. Listy zastawie za 100 złr. 

bez knpoun bieżącego:
Tow, kred. galic 5 prc. w. a.

• Z » 4
» z » 5
„ z z A

Banku hyp. galic. 6 
„ m 5

W
okres.

99 70 
92 50 
99 70 
86 25 

101 55 
98 10

t z ■ 5 wyls. z 1 Ó'/o prm 109 25
Listy dłużne g. z. kr. wŁ 6 p r . ------

■ » Z z ■ 5 a
3 . L is ty  d łu h n e z a  1 0 0  z łr . 

OgóL roi. kred. zakład dla Galicyi
i Bukowiny 6 pro. los. w 15 l a t -------

4 . O biligi z a  1 0 0  z łr .  
Indemuizacyjne galic. 5 prc. m. k. 99 65
Kom. banka kraj. 5 prc. w. a. Iem . 96 75
Pożyczka kraj. z r. 1873 6 prc. w. a. 101 50
Pożyczka g g 1883 4 1/ ,0/# » 90 50

5. Losy
Miasta Krakowa

v Stanisławowa .
6. Monety.

Dukat holenderski 
Dukat oesarski 
Napoleondor 
Półimperjuł rosyjski .
Bnbel rosyjski sreorny 

„ .  papierowy .
100 marek niemieckich 
Srebro . . . .
Kupony w srebrze

1884.

żądają 
293 50 
187 -  
303 -  
253 -

100 70 
94 -

100 70 
87 25

102 55 
99 10

101 2ó

17 —
22 50

100 65 
97 75 

102 5( 
91 50

19 -  
24 50

564 5.74
5.66 6.76
9.58 9.68
9.88 9.98
1.54 1.64
1 23 V, 1.257,

5915 59.90

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ, 
f f ie d e f i ,  daia 19. kwietnia 188£

godzina 1 minut 48 popołudnia.
Alplny, 66.80
Aiglo-anstr. 119.80
Kolej Kr. Lud. 2 9 0 .-  
Kolej Potnd. 142 50 
Kolej pafiatw. 316.80 
Węg. Nord . 159.—
Węg. obi. p. zL 100.60 
Węg. cis losy r. 116.— 
Ront*, węg. 4®/, 91.75 
Rob rnboLpap. 1 25.1/, 
Galie.indema. 100.—

Węg. akcje 
Unionsbank. 
Nordbahn 
Kolej Alfflld. 
Kolej lw.-czern 
Wied. Comunal 
Elbetal 
Losy tureckie 
Bwkroreim 
Losy węgior. 
Marki niemiec.

319.80 
109.— 
259 —
176.50
184.75
127.80
192.75 
22.75

110.50 
116 —

UsposobieniK lepsze.
W led eA , dnia 19. kwietnia 

godzina 10 min. 38 przed południem 
Akcje kredyt. 321.50 Anglo-anstrj. 120.25
Kolej Kar. Lud. 291.50 Kolej połudn. 142 75
Unionsbank 108.30 Napoleondor 9.63'/i
Rossyj. bankn. 1.25 Usposobienie: silne

B e r l i n ,  dnia 18. kwietnia 
godzina 5 minut 45 po południu.

Rosyjsk. bankn. 210.40 
Lombardy 242.50
Poż. wschód. 60.90

Akcje kredyt 
Galicjskie 
Austr. bank.

241.—
123.75
168.35

Pożyczka krajowa
■ rokn 1883, 

n a j t a n i e j  w  K a n t o r s e  W y m i a n y  Sokal £ lAlien, c]

Do pana J  n i j a  sz a  Sch a n m a n n a , apte 
karz a w Stockeran.

Po wyleczenia się przed kilkoma laty za po 
mocą pańskiego cennego proizkn na trawienie od 
moich strasznych cierpień żołądkowych, uważam za 
konieczne, w kółkach cierpiących na żołądek nie 
tylko takowy zaleeać, lecz nawet bardzo często 
rozdaję pomiędzy ubogich na żołądek cierpiących 
po pół pudełka, sprawia mi to uciechę, jeżeli komn 
pomódz mogę, co mi się zawsze udawało.

Upraszam pana tedy przysłać mi znown cztery 
pndełka pańskiej soli żołądkowej pocztą.

Weinera pod Gr. Sieghart, 14. grudnia 1882.
Z poważaniem 

E. Lechner, w. r. adj’unkt przy gospodarstwie.
Do pana J n l j n s z a  S e h a n m & n n a ,  apt. 

w Stockeran.
Wyborny zkntek pańskiej soli żołądkowej oka­

zał się cudownie działającym także w mem cier­
pienia żołądkowem.

Ponieważ radbym memu leśnemn pomódz tym 
środkiem, npraszam o ponowne przysłanie mi czte­
rech pndełek.

Markwaretz 1. listopada 1882.
Z poważaniem 

J6 :e f  Kreisehe, leśniczy rewirowy.
Do naoyeła n fabrykanta, aptekarza powiato­

wego w Stockeran i we wszystkich apte! ich An- 
stro-Węgier. Cena pudtlka 76 ct.

u m e m H m s m i u M M m m m m B n B m m

Wysyłka za pobraniem najmniej dwóch pndełek.
Do nabycia u fabrykanta i właściciela la dszafto- 

wej apteki w Stookeran, tudzież w następujących 8kła- 
Jach w Galicji; w Brodach A. InSnder apt, w Brzeża- 
nach Bron Dembiński apt., w Bndzanowie Dymizy Ja ­
sieński apt.; w D ohobyczu L iJobrzyiiecki apt.; w Hn- 
siatynie W. Czerski apt.; w Jarosławiu J  Rhom a p t, w 
Krakowie Emil Itoek n apt., Ant. Dylski apt., Wiktor 
Redyk _^t., w Kołomyi u apt. E Sten la, w Kutach Al. 
Zagajewsk apt.. we Lwowie Zyg Rncker, J  Bei r i P. 
Mikolasch aptekarze, w Przei- yślu . Maszewski a p t, 
Władysław Nahlik aptekarz, Antoni Mańkowski apte­
karz, w Przemyślanach Em. Baranowski apt, w Podwo- 
łoc:;y ih Gustaw Morawetz kupiec; Schaitter et Comp , 
w Rzeszowie Adal. Kalinowski apt., w -a cborze J  Ale- 
ziewioz a p t, w Stanisławowie A. Be.ie .ip t, Jan Macura 
a p t, w Stryja Leon GS-tuer apt., w Tarnopolu F Jam- 
rógiewiez i Herman Kahane apt., w Wieliczce Brono 
Mirżyński apt., w Zy :u Alfred Blnmenthal apt., tudzież 
we wszystkich znaczniejszych aptekach anstro-węgier- 
skiei mmarohii.—Cena pndełka 75 ct. Wysyłka najmniej 
dwóoh pudełek za za iczeniem.

Od moich zanfania godnych odbiorców i konsu­
mentów otrzymałem doniesienie, że od pewnego czasn 
konknrenci, którzy o składzie soli żołądkowej nie mają 
pojęcia, sprzedają preparat bez wartości leczniczej 
w pndełkach, podobnych do moich, z tego powoda 
proszę dokładnie na to uważać, że na pudełkach 
moich znajduje się mój podpis.

Dziękąję P- T. publiczności za nznanie i silne 
poparcie naszego składu tanich snsni — musimy 
równocześnie prosić o pobłażliwość mianowicie tych 
P. T. klientów z prowincji których żądanin i pole­
cenia przed świętami zadość uczynić nie byLsmy 
w stanie, z tego powoda, że rnch zakapna i za­
mówień był tak liczny, że przechodził nasze ocze 
kiwania i nasze siły fizyczne.

Teraz pouczoni doświadczeniem zorganizowa­
liśmy obsługę w naszym składzie, w ten sposób, 
że dziś najliczniejszym zamówieniom w swoim cza­
sie zadość uczynić możemy, dla tego też powię­
kszamy nasz magazyn gotowych nbrań, i wzywa­
my, wszystkich dobrych robotników krawieckich 
poszukujących pracy, a mianowicie tych, których 
do dziś wyzyskiwali handlarze i tandeciarze, żąda­
jąc od nich szybkiej a taniej roboty, by zgłosili się 
do naszego magazynu przy ulicy Hetmańskiej, 
gdzie otrzymają tyle roboty, ile wykonać potrafią, 
a za dobrą robotę otrzymają odpowiednią zapłatę.

Przytem zapewniamy P. T. publiczność, że 
myśl przewodnia, jaka była przy założenia tego 
składa, jest i pozostanie ta sama t. j. dać możność 
zatrudnienia naszym towarzyszom przez rok cały, 
przez to samo kształcić ich, i podnieść krawiectwo 
w naszym krajn do tego stanu, by módz wytrzy­
mać konkurencję z wyrobami tandetnemi, robio­

na! po zagranicami naszego krajn, P. T. publicz- 
i ci zaś dać możność, nabycia snkni wyrabianych 

przez naszych rękodzielników po takiej cenie, po 
jakiej do dziś dnia u obcokrajowców tandeciarzy a 
nie krawców, nabywać była zmuszoną.

Dziękujemy za dotychczasowe tak silne po­
parcie polecamy i nadal nasz skład.

Z poważaniem 
Zarząd pierwszej Spółki krawców lwowskich.

Dla cierpiących na gościec.
Do pana Franciszka J. K w i z d y, c. k. na - 

dwornego dostawcy i aptekarza obwodowego w 
Kornenbnrgu!

Mogę wypróbowaną skuteczność wyśmienitą 
pańskiego płynu goścowego przeciw ischiasowi, o- 
słabienin nerwowemu i reumatyzmowi stwierdzić z 
przyjemnością. Robiłem także próbę w przypadło­
ściach ospania pęcherza n starszych osób i miałem 
sposobność przekonać się o wyśmienitej skuteczno- 
ścL Z poważaniem

Antoni Bobrofsky, prakt. lekarz. 
Nappersdorf, 4. stycznia 1883 
Do nabycia we wszystkich aptekach.
Główny skład w aptece obwodowej Franciszka 

J . K 'zdy, o. k. dostawcy nadwornego w Kornen- 
bargn. D o ł a s k a w e g o  n w z g l ę d n i e n i a .

Przy knpnie tego preparatu npraszamy 
P. T. Publiczność, by żądała Kwizdy pły - 
nil gońcowego i na to baczyła, że tak 
każda flaszka, jakoteż karton opatrzony jest 
ubocznym znakiem ochronnym.

Zwracamy uwagę na

PA PIE R prze­
ciw

do przechowania fnter, aksamitów, mebli, ksią 
iek itd. skntek niezawodny. Arknszvk kosztuje 
tylko 5 ct. w większej ilości taniej. JEDY­
NIE dostać można w APTECE K. KRZY­
ŻANOWSKIEGO (obok Brygidek) we Lwowie.

MOLOM l
i 
i

lf czcioiy 
wszelkim 

7! om
Gleichenbergskie 
wody mineralne r°rga

Najlepszy zdrowia odpowiadający napój orze- 
ó w ia jfe y . t>] t—10

Liebiga mąka pożywna dla dzieci.
Od dawna znany i przez wielu leKsrzy nader 

ceniony „Ekstrakt Liebiga* na zupę dla dzieci z 
fabryki G  Heli & Cmp. jest najlepszym pożywnym 
dodatkiem „mleka macierzyńskiego*. Cena flaszki 
1 złr., wystarczy tak długo, jak 3—4 puszki innej 
mąki dla dzieci. Należy o niej zapytać lekarza do­
mowego. We Lwowie. w apt. Z. Rnckera i H. Blu- 
menfelda.
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;k x x »  o o o o c n
W księgarni Milikoffskiego

za 20 Ct.

,L w ó w ‘
i jeio właściwości.

imm Mów i
Lwów,

Franciszka Ehrlicha
od 80 lat istniejący, ulica Halioka, 1. 6, 
poleca: hafty berlińskie, brukselskie i pa- 
ryskii zaczęte i gotowe, stelaże rzeźbione 
do haftów, kanwa Congres, Jawa, Jnta, 
Penolope, we wszystkich kolorach i gru­
bościach. Włóczka 2, 4 i 8 nitkowa we 
Wszystkich kolorach, bawełna kolorowa, 
kordonek, fllozella, sznelka i złoto i t. d.“ 
Zamówienia na prowincję uskuteczniam 
za pobraniem pooztowem. 2291 1—6

Nowo otworzona fabryka
■  Kapeluszów ■ ■

m ęzktch 
w s z e lk ie g o  r o d z a j u

pod firmą:

FLORJAN SEIDŁER
Rynek I. 40 we Lwowie,

poleca swoje wyroby najmodniejszyoh fa­
sonów, wyborowej jakości z gwarancją 
za trwałość, po najumiarkowańssych ce­
nach. Przechodź, ne kapelas .e przyjmuje 
do odnowienia, tndzież do nadania tymże 
fasenu wedłng najnowszej mody.

Polec .jąc moje wyroby łaskawym 
zględom Sz. P. T. Publiczności, zapew­

nić Ją mogę, te  towar mój pod żadnym 
względem nie nstępnje najlepszemu za­
granicznemu. Z poważaniem

F l o r i a n  S e id le r .
1—?

Prejaraty salicylowa

A P T E K A

J o l .  \ a h l i k a  we L w o w ie
poleca

do ust 
zębów,

jako najlepsze do konserwowania tychże 
i usunięcia przykrego odoru z ust. 

Cena: pasty salicylowej puszka 80 o t I 
proszku salicylowego pud. 40 ot. 
wody salicylowe] flaszka 60 ot.

Eau de Botot iŁJSTjS
eiw bolom zębów.

Cena flaszki 1 złr.
W o d ę  a n a t e r y n o t c ą

własnego wyrobu. Cena flaszki 40 ot
Krople przeciw bolom zębów
zepsutych, najlepsze flnszeczka 15 ct. j 
Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel- 

kiego rodzaju wypróbowane środki spe­
cyficzne, krajowe i zagraniczne, jakoteź 
przyrządy i przybory chirurgiczne i opa-‘ 
trunkowe.

Zamówienia z prowincji załatwia się 
edwrotną pocztą.

Do cukierni
m i e j s c a c h  k ą p i e l o w y e h  ubie­

ga sif zawodowy i inteligentny snbjekt
(ekspedient.) Zlecenia pod adresem L. P. 
przyjmuje Administracja , Gazety Naro­
dowej”. 2372 1 8

m a j i o t e r
lub starszy rutynowany a s y s t e n t  f a r  
m a c j i  wyznania chrzeźoiańsklego po* 
trzebny do apteki w J a w o r  o  w ie . 

Zgłoszenia przyjmuje 2S78 1—8
Wład. Lachowicz.
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Spółka handlowo - rolnicza
w Stanisławowie

[zastępstwo Banku krajowego] 

przyjmuje w k ła d k i  o szczędnośc i ,  
oprocentowując takowe po 6prct. rocznie.

D y r e k c j a .
>368 l —s

Syrop Dr Zed
KODEINA I BALSAM TOLUTAŃSRI
jest środkiem  łagodzącym  i uśm ierza­

jącym nieocenionym  dla azieci w  w y ­
padkach b e z s e n o ś c i ,  k o k l u s z u ,  etc. 
p r z e c i w  k a s z l o m  n e r w o w y m  o s ó b  
c i e r p i ą c y c h  n a  s u c h o t y ,  s ł a b o ­
ś c i o m  o r g a n ó w  o d d e c h o w y c h ,  
n i e ż y t o m ,  k a t a r o m ,  i. t. d.

P a r y ż ,  u l i c a  D r o u o t ,  22 i 19
■W L w ow ie w  ap te k ac h  P P . K . Mi- 

kolascha, R u ck era , A. Sklep ińskiego, 
K rzyżanow skiego, Naklika.

W  K rskow ie w  apt. kach PP. Trau- 
czyńskiego, R e d y k a ,  W iszn iew sk ieg o

Tokarnie do wyrównania
najnowszej konstrukcji, utrzymujez«wsze ns składzie 

Fabryka maszyn F. BEITBAUER,
I W i e d n i a .  I I ,  Njrubabnstrasse,we

2146 Cenniki franco i gratis.
6. 
1—10

Styryjskie krajowe uzdrowisko
R o h i t s c h  - Sauerbrunn

N i ź a i a  S t y r j a .  Stacja kolei południowej F  B l ta r h a c h .
Sławna szczawa, zawierająca sól glaubergską, kąpiele stalowe, karaoja 

zimną wodą, kuracja iętyozna. Głównie na nleozónie ohorób organów tra­
wienia. — Pyszny pobyt. — Pora kąpielowa od maja do października. — 

i zamówiProspekty ówienia na pomieszkania w dyrekoji. 1144 b 1—10

W a i m i  o d e z w a .
Łat 62 mija od chwili, kiedy A d a m  H ic k le w ic z ,  m aj* 

w ię k s z y  w l e u c z  P o l a k i ,  pierwszy raz zanucił pieśń poe­
tycką swojemu narodowi. Dwa pokolenia ja t  prawie wykarmiły się 
pieśnią jednego z największych poetów świata. — Wdzięczny naród 
postanowił Wielkiemu poecie wystawić ze składek publicznych po 
mnik spiżowy. — Koniecznem jest tedy, aby równocześnie wyetawić 
poecie drugi pómnik żywy, wieczysty, w sercu całego narodn, a to 
wydając dzieła ADAMA MICKIEWICZA, na wzór Góthego lnb 
Schillera w Niemczech w takiej cenie, aby najmniej zamożni nawet, 
na własność takowe posiadać mogli.

Przez lat 30 od śmierci ADAMA MICKIEWICZA dzieła jego 
były integralną własnością pozostałej rodziny. — Wkrótce przecho­
dzą na własność całego narodn. Doniesiono nam , że pewna firma 
żydowska w Wiedniu, zamierza już wydać dzieła ADAMA MIC­
KIEWICZA. Ponieważ od 5ciu lat zadaniem naszem popularyzować 
arcydzieła naszej literatury, postanowiliśmy za poradą naszych wy­
bitnych osobistości przeszkodzić wydawcy wiedeńskiemu, wydając 
dzieła ADAMA MICKIEWICZA w następujący sposób:

Wydanie będzie pomnikowe.

Dzieła Adama Mickiewicza
wyjdą w 6ciu wielkich tomach z obszernym życiorysem i wizerun­
kiem poety. Do każdego dzieła dodane będą objaśnienia przez naj­
znakomitszych literatów polskich pisane. Również dołączone będą 

zdania i wzmianki innych narodów o ADAMIE MICKIEWICZU.
Papier piękny. — Korekta jak  najpoprawniejsza.

Prenumerata na 6 tomów nie o prawnych złr. 3.80.
W ozdobnej oprawie z angielskiego płótna i złotemi 

wyciskami złr. 4.80.
Prenumerata trwać będzie krótki czai. — Później cena zosta­

nie znacznie podniesioną.
Wydanie to będzie najkompletniejsze, nsj poprawni ej - 

sze i najtańsze, a to dlatego, że o lem wydawnictwa na­
szego nie jest zysk prywatny, ale spopularyzowanie dzieł 
największego naszego wieszcza.

Upraszamy wszystkich nsm życzliwych o poparcie 
nas w tak ważnem przedsięwzięciu.

Pieniądze najdogodniej posyłać przekazem pocztowym, pod 
adresem: „Administracja Biblioteki Uniwersalnej", Lwów, 
Chorążczyzna, liczba 15. 2396 l 5

l
dawniej F. H. RICHTERA 

we L w ow ie , poszukuje ci
Praktykanta

ukończoną 4tą klasą gimnazjalną lub 
I realną, władąjącego językiem pr Islam i 
niemieckim. 2192 1—2

| Zgłaszać się można wprost do księgarni.

OSTATNI WYNALAZEK 
IIAJDELIMTNIEJSZE

lydio I X O R A  
E D .  P U \ A U D

17, Boulbtsjld na Stbabboui , S7 
PABI 8

M ydło Ix o ra  nletylko się zaleca 
wykwintnym i trwałym zapachem, 
ale nadto posiada szczęśliwą wła­
sność spędzania zmarszczek.

Łagodzi 1 bieli powłokę d a ła  I 
nadaje jój połysk młodzieńczy. Bez 
przesady utrzymujemy, że mydło 
nie posiada równego sobie.

B e r g e n  medycz. i hygien. mydła.

♦i

9

K o l o r i t a s

(czysto roślinny preparat z olejku orzech ow ego) S a¥ 4 % m’ w f t
naturalny kolor. Przez deity laoję z zielonych łupin orze obu wyc-h wydo ­
byty ekstrakt, jozt w swej ekuteoznośei nadzwyczajnie wzmacniający i 
konserwacyjno działający na korzonki włosów i naczynia kapilarne. 
C e n a  1 z łr .  Przy wysyłce 20 ot. na wydatki. Prawdziwe do nabycia u
O T T O  F R A A Z ,  toe Wiedniu, V II. Mariahilferstrasse Nr. 38.

Składy we L w o W i e w apt. Piotra Mikolaiehs.

Bergera m edyczne m ydło m aziowe
zalecone przez powagi medyczne z wielkiem powodsaniem używane jest we 

wszystkich, państwaoh Europy na
w y ra n ty  s k ó r n e  w s z e lk ie g o  r o d i a j a  

os bliwie przeciwko chronicznym krostom, parchom, łupieżom i wyrzutem pazoży- 
tnym, tudzież na czerwoność neta, odmrożenie pocenie nóg, i papry we wl saoh. 
BERGER4 MYDŁO MAZIOWE zawiera 40 pro. z m o ł y  d r e w n o j  i r ó ż n i  z i ę  
od wszystkich innych smole wy oh mydeł.

——i Przy uporczywych.cierpieniach używa się także
fjST, Bergera mydlą i laslu o< larkowrge

JA które ma wielką wartość medyczną, i różni się od innych mydeł linolowych za­
granicznych.
i Łagodniej szem „mydłem smoło we m“ do tuonięoia wszelkich

. n l e e z y s t s ś e l  f ł « *  , , . ,
liszajów i pryszczów u dzieci, tudzież jako doskonałe mydło do mycia i kąpania
w oodziennem użyoiu jest:

B ergera glyoerynawe m ydło m ailow e,
które zawiera 85°/0 glyceryny i jest perfumowane.
[ Cena kawałka każdej torty 35 ot. z broszurą, ■ ■

Z innych m e d y c y n a ls a y c lz  1 h y g l e n l c n n y c l i  m y d e ł  zalecają Bię 
i zasługują na uwagę następujące:

B e r g e r a  m e d y c .  m y d ło  n a f t o l o w e  1 n a f t o  l o w o - a i a r k o  w e  
Po wielu próbach w klinice wiedeńskiej nznano n a f t o l  jsko środek doskonale 
działający w aoierpleniseh skórnych", i tam stosowny, gdzie nie można użyć smoły 
z powodu zapachu. ‘Cena 50 et

Na nadchodzący sezon
polecz najstarszy i najsławniejszy

Handel sukna 
M a u r y c e g o  B u m

w  B e r n i e ,
założony w r. 1822 

prawdziwe berneńskie naterjo weł­
niana nader piękne modne wzory 
na całe ubrania od 1 si. do 6 ił. za 
metr Wielki wybór materji tładkieh 
i kamgarnowe od 3 zł. do 7 zł. i 
na pantalony w najnowi zyoh dese­
niach od 1 zł. 20 ot. do 6 zł. za 
metr. Czarny per wian na snrdnty i 
boskin na pantalony od 3 zł., 6 do 
7 zł. i wyżej za metr.

Wszelkie g«tanki sukien oywil- 
nyob, wojskowych, llberyjnyob, ko 
śeielaycb, b.lwiowych i do powOió , 
lb składzie

Dla str ży pożarowych, wetera­
nów , stowarzyszeń strzcieokich i in 
<yoh korporacji odpowiednie gatnnki 

sukien.
Prawdziw ang. pifdy do p: dró 

ź /  8 m tr. 60 omtr. cługie 1 metr 
60 cm r szer kie o i złr 3 50, 4.75, 
6 26 do 16 zł. za sztuzę.

Wzory gratis i franco. Wysyłka 
towarów tylko zs pobraniem lnb na­
desłaniem gotówki. Zamó cienie prze­
noszące kwotę 10 zł. franco.

Panowie krawoy otrzymają na 
życzenie obfitą książkę próbek franco.

1 12

Wyseia z druku książka p . n

NOWE P R Z E P IS Y
o egzam inie 

kandydatów na nauczycieli
w gimnazjach i Nikolach 

realnyóh,
zawierająca przekład polski roz­
porządzenia ministerstwa wyznań 
i oświaty z d. 7. lutego 1884 r , 
objaśnienia i wskazówki dla kan­
dydatów, oraz tekst niemiecki 

w y  d l i  232' 1-8
dr. LEON CYFR0WICZ,

sekretarz i docent nniw. JagielL, oraz 
sekretarz krakow. Komisji egzamin.

Nabyć można w Krakowie w Dru­
karni Uniwersyteckiej, albo w kan 
celaiji Uniwersytetu Jagiellońskiego.

G em a I  * ł r , 
z przesyłką pocztową i łr . 1.10.

"m B u h a j
I(Schwitz) 2*/, lat, rosły, spokojny do 

przedaira n» probostwie łsć w Ko- 
p y c z y ń c z c h .  2S66 1—8

Uwi iczone nagrodą na wszystkich 
wystawach światowych.

Al. TscIUM Synowie
ces. mmm król 

dostawcy nadworni 
fabryki w S c h S n f e ld ,  I ż o b o a i t i ,  

Ł u b l a n l e ,  W ie d n ia ,  I
polecają swoje za wyborne uznane 

wyroby

l i o m j t o t y *
k iiidy ty  p r o iie k  c ie  ■ ola* 

do «* y c ie k o  ady,
kandyzowane owoce 

kakao bezolejne.
SKŁAD we W ie d m lu : KSrtn-r- 

strasse 48., 8, P r a d z e ,  Herreng., 
B n d a p e a i c l e  Kroceng., Ł in z n
Landstr., B e r l l l l r  Friedrich stras­
se nr. 184., w Tryeśoie, via Yaldiri- 
vo nr. 14, Eger, Am Platz.

187 i 1— t

J. W r h e l  e g  o fabryka fortepianów
Wiedeń V IIL  Stroezigasse 38.

Wynalazca najnowszych konstrnkcji poleca swoje wyro­
by fortepianowe, fortepiany salonowo, koncertowi i krót- 
kie oa 290 zł., pianinu od 250 złr. pooz| ?szj. Reperacje 
wykom imy rychło i trwale. Fortepiany dłagie przerabia­
my nr krótkie i zamieniamy wszelkie fortepiany. Zs wy­
borną jakość 61etuia gwarancja. Także na spłaty ratalne 
po cenach najtańszych. 1263 1 -26

Ces. król. uprzywil.

Towarzystwo Lwowsko-ezerniowiecko-jaskiej kolei żelaznej (Linje austr.)

Uzupełnienie postanowień
dotyczących wydawania

ro c z n y c h  b ile tó w  a b o n a m e n to w y c h
j zo b a r d z o  z n iż o n y c h  cenach*

Bergera- mydło benzoesowe 40 et. 
o ndelikatnienia cery.

Bergera mydło boraktowe 36 et. 
na pryszoze i piegi.

Bergera mydło karbolów 40 et. 
ao wygładzania skóry i dsióbów po o- 
spie, tudzież jako mydło desinfekcyjne 
na wszYstkie choroby infekcyjne.

Bergera mydło kamforowe 35 et. 
na odmrożenia i reumatyzm.

Bergera mydło ió łtkow  35 et. na 
papry w głowie i brodzie.

Bergen płynne mydło ielaiiste 
60 ct. doskonałe do leczenia ran.

Bergera mydło żółciom 35 et. 
ia  plamy wątrobiane i piegi.

Bergera mydło glicerynowe 25 ct. 
Bergera mydło iywiezue 35 ct. 

przeeiwko cierpieniom gośóo. i renmat.
Bergera mydło jodouHbpotatowe 

55 ct. na pnohlinę graczołówj ból gar-
ićoo-

r e g u la m n in o -
ruchu miejscowym

Z dniem 15. kwietnia 1884 r. wprowadzony został D o d a t e k  V I .  d« 
w y c h  p o s t a n o w i e n i  z dnia 1. października 1876 dla przewozn osób i pakunków w 
i przyłącznym na linjach austijackich Towarzystwa.

Dodatek ten taryfowy zawiera:
r o m e n o n e  p o s t a n o w ie n i  i ,  d o t y c i a c e  w y d a w a n i a  r o e z n y e h  biletów a b o n a m e n ­

t o w y c h  p o  b a r d i o  i n l ż o n y e b  e o n a c h ,
które to bilety do dowolnej jazdy na odnośnych przestrzeniach c. k. uprz. Lwowsko-ozerniowieoko-jaeskiej kolei 
żelaznej (linje austriackie), na jakie opiewają, tudzież do używania wszelkich, porządkiem jazdy objętych po-
^ . ' pU U cu oj..,ch a i s  p w : sbsstł gcasjrs

o ile « £  o d » L e  p o c i *  M

do porządku jazdy się zatrzymują. 1
Bilety abonamentowe ważne są zawsze na jeden rok kalendarzowy. Wyjąt owo ę j  w mZ ca 

rokn oprócz biletów abonamentowych, opiewających na przestrzenie, w naszem ogłoszeniu z .
b. r. wymienione, także i bilety abonamentowe w p o n iż e j  u m ie s ie m o n e m  z e s t a w i e n i a  , a to u 
resztę roku bieżącego za niszczeniem oznaczonych najeżytości wydawane.

gość

Bergera mydło tranowe 35 ct. na 
choroby skrofuliczne.

Bergera mydło piaskowe do i ocie­
rania «kó'j.

Bergera mydło salicylowe 40 et. 
jsko aatyieptyczne mydło toaletowe.

Bergera mydło statkowe 33 et. na 
pryszoze.

Bergera mydło siarkowo-piaskowe 
35 et. na wymty skórne.

B.rgera mydło starkowo-mlecene 40 
ct. na węgry, piegi i liszaje.

Bergera mydło epermacetow 40 et. 
na s z o i  t k i a .  czerwone i popękane
ręoe, „

Bergera mydło stor oto we na wy
rzuty ikóńe zamiast myota maziowego 
Cena 40 et.

Bergera mydło tanmnowe 40 et.

M a t e r j c  m a  a  b  r  a  n  i  a
tylko z trwałej 1 dobrej wełny owesej, dla średniego mężczyzny, 8 metry
10 oentm. na obranie z dobrej wełnr owczej za 4 zł 96 ot., na obranie i
lepszej wełny 8 zł. na obranie a doskonałej wełny 10 zł., na ubranie z

zupełnie doskonałej wełny 12 zł. 40 ot.
P l e d y  d a  p e d r ó ż j  sztuka zł. 4, 5, 8, i 12 ił.

Wykwintne mus ter Je na abranJa, na spodnie, tuż orki, 
zarzntki, płaszoze na desiei, tyfei, gonię, sukna komisowa, kiuagamy, 

szewioty, trykoty, perwieny, doskiny, sukna na bilardy poleea
l i  N 8 T I K A B O F 8 K I ,* skład fbhrrciay w fiaraia, salaimny 1&66.

franks. Próbki dla krancćw bat trasco. Wysyłki ca pobrańUm nad 10 sł.
Craneo. oBasrepe sif iaa£sjiita wimla odbisrców, którmy » u w ią j| materje nim wldiia- WBmj probak» s-i«riad»aii, N to wiry w tea ojpooób samiwiona fdyby alf ni® podo«aapowrot. Wsorómr esarnsfo ptrnwiaan i dstklna nlomoff prsjałae, al- 
Pfwlom titi  rodaafa aaasówionio iaat rsoeaa rMciamia. Prawadmae banda i światowy, od- bimram oodslsnnis nłki listów, upraiun zatmm P. T. odbiorców o dokładna podani# 
pray aaosówionla iwtgi adresa, aaikajae powoływania sif na po praednia koroopon- donejfp^któroj odosnkanl# dsii iąjnr’
•Boskim,

, ktoroj odosnkaaio dnio aąimąio •saom.Koroapoadaaajo prayfmnia i aałatwtaja sif w jęsykach alamisekim, wffiorikim, 
b» polskim, francaokim i włookim. 1

Doniesienie dla podróżnych.

przeciwko wypi 
rąk, a w połaci 
jako doskonały
włosów.

Bergera mydło tymolom 60 ct. naj­
wyborniejsze mydło kosmetyozne do my­
cia i kąpieli.

idła, wole, tudzież na przypaay 
we i reumatyczne.

Bergera mydło jodowo-eiarkowe 
45 ct. przy wrzodach syfilitycznych.

Bergera mydło ziołowe 35 ct. do 
kąpieli aromatycznych.

Zaleca się próez tego nowo zaprowadzone:
B e r g e r a  m c d y e i n e  m y d ło  n a  z ę b y  

najlepszy, najdoakon. i najtańszy środek do czyszczenia zębów. Cena paczki 35 ct.
Z polecenia znakomitych kliników sporządza się B e r g e r a  m y d ł a  m e -  

d y c y n a l n e  1 h y g i e n l c z n c  bardzo źoiźle i sa zawsze dokładnie dozorowane- 
W interesie skntecanośoi leczniczej uprasza eię, 
gali się z wsze wyraźnie mydeł BERGEBA.

Fabryka i głó#na ekspedycja- G HeD & Cmp. w Opawie, premiowane dy­
plomem honorowym na międzynarodowej wystawie farmaoeutyżsnej we Wiednia 
1883. - - Główne składy wszyetkioh bergerowskich mydeł we Lwowie n pp. apte­
karzy Piotra Mikolasoha, Zygmunta Rookera i Heuryka Blumenfelda. Składy 
większej ozęźoi mydeł we we<ystkioh aptekach '048 I—S

P. T. podróżującym, którzy życzą 
sobie przedsiębrać dalekie podróże, a 
to do Anglii, Ameryki, Afryki, Au- 
straiji donoszę, Łe mogą w mojem biu­
rze do jazdy światowej nabyć bezpo­

średnich biletów tak na koleje europejskie, jakotet na koleje 'inych części świata, 
jad nin włosów, na pocenie niemniej na wszystkie parowce pocztowe świata, po oenaoh urzęlowyoh. 
ezenlu z mydłem mazioweml Nabyć można n mnie wszystkie monety, banknoty i pizekazy na w izystkie 

środek do p o r o e t n  znaczniejszo miasta handlowe. Objaśnienia co do kosztów podróży itp. gratis.
A rno ld  Reif, w e W iedniu,

I. PestalozzigASte.

Ortopedyczny zakład we W IEDNIU,
W &hring, Cottagegassc, nr. 3. 

Przełożony Zakł . du mieszka w samym Zakładzie i prowaizi całe k>ero- 
wwniotwo. Lekarskie leczenie przez przełożonego odnosi się d > skrzywienia 
i przekształcenia ciała, nieksstiitnoźci i zapaleń kośoi i stawów, skróotń su­
chych żył, nbytka i sparaliżowania mastknłów. Krewni pacjenta mogą sobie 
dowolnych wybrać lekarzy do konsylium Troskliwa opieka i utrzymanie wy­
chowanków tak w osobnych, jaketei wspólnych pokojach C~ iozenia gimna­
styczne, nanka w dziedzinie nmięjętoożci śoitłyoh, moralnych, muiyki. Bliższe 
omówisnis, konsultacje, programy i przyjęcia w Zakładzie od godziny 2—4.

Dr. Weil, c. k r^doa i dyrektor.

Tylko za zł. 8.62
i  s t a  j i

d o  i t a c j l

i o d
L w ó w

Borynicze 
Chodorów 
Bukaezowoe 
Bursztyn 
Ottynia 
Korszów 
Śniatyn 

S ta n ia ła  « ó w  
Borynicze 
Chodorów 

a Bakaczowoe 
Bursztyn 
Sniatyn
Łatany

w r  o t  n i e

I. | II | III.
k l a t a

Cena jazdy wraz 
8 naleźyt. atempl. 

złr. w. a. w not. bn.

80.60
3830
49.80 
5 (.60
88__
99.50

126.30

49 80 
42.10 
80.60 
2 3 .-
49.80 
6120

28.90 
80.60
38.80
45.90 
72 70
76.60
99.60

88.30 
84.50 
2 3 -  
19 80
88.80 
49.80

19 20 
8 3 -  
80 60
84.60
68.60 
57.40 
76.50

80.60
26.80
19.20
15.30
80.60
88.80

I. |  11. |  111.
■ a ta c j i k 1 a e a

d o  a ta c j i Cena jazdy wraz 
z naletyt. ztempl.

1 c d w r o l n i e złr. w a. w not bn

K c  to m y  j a
Ottynia 19.20 15.30 11.50

C ie r n io w e * )

Korszów
Łatany
Hliboka ,
Czerepkontz . •

45.90 
11,50 
19 20 
23 -

38.80 
7.70

15.80 
i 9 JO

80.60
6.20

11.50
16.30

Mn o ia w a

Hliboka
Czerepkontz

84.50
26.80

26.80
2 8 .-

19.20
15.80

O T

NlCKELSjf*'
6ARANTIE fOR..- 

ewi^W eissbleiben.

otrzyma si,. n Mapując; 
prawdziwej stali niklowe.

jy garnitur stołowy z 
ij. Scal niklowa jeat u- 

' wieńczonym metalem, który wiecznie zostaje 
białym jak srebro. Stal utklowa nigdy nie czar­
nieje, stal niklowa nie przyjmuje śniedzi, stal 
niklowa zatrzymuje połysk srebra nawet po 3<>- 
letniem użyciu, stal niklowa nie zbywa w ża 
dnym domu lepszym. Stal niklowa ruguje srebro 
chińihie, prawdziwe srebro, bakwon, i tak zwane I 
srebro britania, albowiem jest elegantszo, biel- | 
sza i trwalsza, a oo jeat główną raeozą, ,1-st 
bajecznie tania, gdyś za małą rwotę 8  m tr, 
• *  c t .  otrzyma sie 1958 1 - u

Bossharda pompa bliźniakowa
( Z w i l i i n g z p a m p e ) ,

podwójnie daiałąjąca; wysokość smoczka do 8 metrów, wyso­
kość ciśnienia 40 metr. Doniosłość rsotn w woloym promienia 
15—95 metr. doetarcza na minutę 15 d* 875 litr, odznacza się 
w skutek swęj trwałej i pojedyncze) konstrnkcji, wielkiej trwa­
łości, łat asm pornszaniem i n a j t a ń s z ą  c e n ą .  Do wszyst- 
kich gęstych, rzadkich lnb gorąjycn ptyuów taaże jako pompa 
do studzien, jako pompa do fabryki, do celów skraplania i ga­
szenia i t. p. ntjlepioj zalecana. 2002 1—10

W Austro-Węgrzech wyłącznie do nabycia ze

składu fabrycznego maszyn E. Munk,
we Wied mim, U l, Belinentrame, nr. 36.

Prospekty gratis i franc . — Odprzedającym rabat.

S u ł i t  m i i*  u  arab.
* .  widaloiw a
S . łyżek • »« .  ijlMHt • ■
1 . okacUl a •1 .  cboebolki śikawr .
S .  tasak aakun-

otriyma się 
4 9  n M t ę i n j ą c y c h  p n e d m a io tó w :

stali niklów. 11 gitmk konyk &• owooo Wt atsii
•  n m lioiuMrKÓźr i ł o L  •  n ** S I ,  knkrotrni* *k» • » «m 9 >8 9 kmbków nu j*1* • • •
“ - <5 .  pijroeicni »* * »

•  ak loru ieo  *  oaw kiom  » „

ki 'm  wod« -  
nitypiyki*w do cokrm ,

taco wiolkB 
obrao atołowy • dowonok oloktryeo.

Bilety abonamentowe mogą być zamawiane jedynie w centralnym zarządzie 
baniem należytośoi, przypadającej ®a żądany bilet roezny, jakotaż fotografii abonenta

w Wiedniu za równoozesnem prze- 
forma ie kart wizytowyoh. Wszel-

feie kombinacje tyoh przestrzeni, na jakie bilety abonamentowe się wydają, są dopuszoźalne, w którym to wypadkn ceny 
'•Retów za objęte przestrzenie razem zliczone zi staną. Tym sposóbein naprzykład wypadnie oana biletu abonamentowego 

klasy, ważnego na rok 1884 za skombinowoną przestrzeń ze L w o w a  do H l ib o K i , a to :
za przestrzeń ze Lwowa do Czerniowieo złr. 114.80, 
z Czerniowiec do Hlibokl . . ztT ib.30,

na złr. 1 3 0  1 0
Egzemplarze d o d a tk m  t a r y f o w e g o  VI można otrzymać bezpłatnie w centralnym Zarządzie w Wiednia, 

dyrekcji ruehn we Lwowie i na stacjach linij anstrjaekioh Towarzystwa. J—i
We WIEDNIU, dnia 4. kwietnia 1884.

B a d a  l a w ia d o w c i a .

M ckel-Stahl-M anufacturle, I I ,  Wleń, BIX.

Oa 1. mer won do 1 wr einin i aryf. pjmieow&ań zuiłona o Ad pro.

Uzdrowisko
K r a  p i  n a  -  C i e p l i c e

[p o c z taw Kroacjl
Do «odrowlokk joóslo olf . BokiUek->8uorbnu w l i  (odiiii

i stacja telegrafu]
* Władała bslaia PałnśaluwS (*ł»e|» kal.jawa PSlUekas ) prm

.   Ml. AKAOTBIMY t , n  saklaaa aiąraisaa SO—ib st a. ■» ais
pri.wYtiMns w swsj sils Iccsaiessj aa gstsias. rsa n t t i a  w a u n W iii  1 stewack 1 aa łrr.kis 
skaml, aa Ischias, nawralglt, eksrsbj aaskśrao i rany, ehrsnieaaą słabość nsrkswa Brf|kt>,—M ** 1---------- - 1— ■ ■ . . .  . Usśrowiako otwarło oś 1. kisłotolo

■arowo ł łaeso, kalłorjt, splikaejs
. . . — ___ ___ ...._ loscnlcsy*. p.misookanU. rootsa-

:Je, jadalnio, kawiarnio, osłon* bllsrdows, kanał, kaooia. aark, kibliatska i t. f. ssstssswsas■ a do <0(o«E0SB0ts ksasforta. 04 1 — *——*--------  “
•aśsrśw stąd do iłaaji kslojowoj 
do 10 raoo so oonło i  sł. od osob*.ssdrswiiks adsisla Umkcjs ki 
Sroszary wo wstystklrb kai r̂arDlacb. Pso.j^fcty w I» ;rrkr,i3

A a r a p in a - G le p i i ,  e  ,. kw-jtnwa i .>84.

MM leczniczy fiaden pod Wiedniem*
O d w le d ia m ie  c h o r y c h  t r w a  p r i e i  c a ły  rok.

Otwarcie sezonu letniego d. 1. maja.
Stawne, jni Rzymianom znane dlkaliczno-słone źródło siarczane [Schwefel 

Kalkąnellen], 13 oieplio 27 do 86° C. odszczególniają się w skutek właściwości swych 
rozmaitych stopni ciepłoty, przezoo do ażytkn kąpielowego w ich naturalnym sta­
nie, bez skuteoznego ogrzewania lub ochładzania wody, przydają się dla różnorodnych 
indywidualności i na różne przypadło ci. Skuteczne przeciw reumatyzmowi, gośćcowi, 
szkrofułom, katarowi, newralgiom [bolom nerwów], cierpieniom w stawach, sparali­
żowania, cierpieniom skóry i w kościach, osłabieniom w skutek skaleczenia i cięż­
kim chorobom skóry i cierpieniom specyficznym, zmtrnoin organizmu w skutek bra­
nia metalicznych lekarstw, szczególnie merknrjnazowych.

W ubiegłym rokn zwiedziło osó j  12.688.
Kąpieli rozdano w r. z. ogółem 246.126
Wszelkim wymogom teraźmąjtsośoi odpowiadające urządzenia są: wspólne uży­

cie kąpieli lnb pojedynczo na godziny, kąpiele parowe, tuszowe, wanienne, ielaziste 
i ziołowe.; kąpiele w zimnej wodzie, mineralnej, źródlanej, do pływania, inhalacje; 
knmeje wód do picia, żętycą i winogronowe. Miejsce kuracyjne ledwie milę kole­
jową oddalone od Wiednia, w najpiękniejszem położenia z obfitemi lasami liściaste- 
mi i tipilkowemi, spacery i wycieczki w piękne okolioe, tak koleją jakoteź wozem, 
w każdym kierunku do gór, nastręcza gościom kąpielowym wsaeikiej wygody i roz­
rywki ; dziennie trzy razy produkcja muzyki w obsz mym i cienistym parku; co­
dziennie teatr [podczas lata na arenie], festyny, koncerty, bale i wyśoigi.

Dla obcych znajdują się wykwintne hotele, hotele garni, kawiarnie i restau- 
raęje, pyszne i z komfortem urządzone wille, umeblowane mieszkania prywatne z 
ogrodami, połąccenie pocztą, telegrafem i koleją z całym światem. 1919 1—6

Bliższych szczeprńłńw udziela komisja Zakładu.



f  ierwszaspftłka
oistitrcb

ifJ łr f f  ' w c i
uliea Het » i.u, liozba 10, 

w e  L w o w ie ,  
poleca

n o w o  o tw o ł-a o n y

m a g a z y n
gotowych

tanich sukien męzKlch,
w wielkim wyborze, również 

wielki wybór 
u b i o r k ó w  d la  d a le  i .

Celem apóm jest, a ie D j wyrobem naszym własnym jak najtańszym i dubryi 
« iłu*-' i  Szanc mych ode. oóv

Nie liczymy na wielkie zyski przy pojedynczej d brej sprzedaż tylko n 
obrót jak największy a tern samem ohećmy tamę położyć napij vovi niekrre wych 
lichych prodi iów. Jeny gotowych sukien sa następujące: 173 i  1 ?

Ga _iitur na teraźniejszą porę złr. 15 " 17 — 19 — 22 — 21 ,
Żakiety z kamizelką z kamgarnr J r .  18 -  2C — 22 — 2t — 5,
Paleto ty letnie złr. 12 — 14 — 16 ... \a — 20,
Surduty salonowe i fraki złr. 1« -  2u — 22 -  24 — 26,
Haweloki do podróży złr. 16 -  16 — 18 — 20.
Wszelkie zamówienia na miarę będą 1 ykonane po tych samych cenach, jak

wskazują gotowe wyroby.
Otwier; ąc tę pierwszą spółkę samoistnych krawców lwłwrNch pou ijmuj my 

zadanie nczciwej taniej obsługi Szanownej rublioźńości, o «em każdy kWiz Izi
jacy magazyn nasz przy nlicy Hetmańskiej, L 10, we Lwowie, może się p aekonaó*

Z a r z ą d  p i e r w *  ej s p ó ł k i  k r a w c ó w  lw o w s k ic h

M h g  nsinkn jeszcze do sprzedania
8766 sztuk prawdz waszyngtońskich ze­
garków remonterowych po 9 zł. 78 ct. 

i 3967 sztnk prawd? szwajcarskich ze­
garków po 4 zł. 85 c t

W ie lk o ś ć  i i  a  p a n ó w  i  p a d .
T i i t | r r k l  | |  w i l j z l  ie  d o k lid n le  na a .k u n d ę  z r e g u o -  

l a i< T arcie ś w ie c ą  i i i  w  c  . 7  p r l .z  a l f ,  t e  o każ lym ccaa ie  
be: Iw iatla  w id i ie ś  M ie n i, k tera  na neąa e (oA aina

P r a w d z iw y  14 k ari. z ło ty , f i  zęd. oeeekow any r im on ter  
d am sk i, daw niej 75 z ł . ,  k o sz in je  ob ecn ie 28 z ł ,;  w ie l i . ,  m ązk ie  
rem on iery  dar iej 90 z l .  teraz  ty lk o  15 z ł  z 13 -ln t. sreb ra. 
’ ie  i# ocech ow an o, w y ło żo n e  o tem , nader d okładno, 
Ca^woki', w nioj 30 s łr . ,  tera z  ty lk o  14 z łr .,  d a  m ętesyzn  da 
w niej 25 z ł .  t e r a i  ty lk o  13 z ł . 50 e t ,;  praw d sen ew a k ie  ze- 
z iy k r k i, 1  p ozłaezn  yck k epertael daw niej 15 -I., to -

: .lyJCo 8 z ł .  50 e t .;  p rsw d a iw i issyn  odbki p atontow  .  
rem rntery , daw niej 36 z ł .  te r z z  ty lk o  9 i ł .  78 e t .  gon ew akie  
zegark i j t  ezn id ą ce  na 17 rnbinacb, w  k opertaek  zrebrne- 

n ik lo w y ek , lub  ze z ło i  donb le, r. moel zntamOM n ik low ym  regu low an ym , n leaaa in e. dn- 
w n iej 22 a ł„  toraa ty lk o  8  z t .  75 n zd or 1 »bry aegarek  sz w a jc a r s k i w1 pląknom  w y ­
konan iu , ehód k otw iean y  daw niej 16 z ł„  toraa ty lk o  4 z ł .  85 ct.

Próea tyek  a l r i j m i  każdy a a m łw ia jąoy
z u p e ł n i e  d a r m o  w  p o d a r u n k u

z  n aszego  sk ła d a  paro dam akick sansTOlc > 14 karat, z ło ta , oeechow a - w e. w -
nym o r .e d t io  prob U . zym, v yuadzano prt w . korali i ,  p ertam i 1 ri zecom l dalej  
k rzyżyk  na szy jo  i u  k iem , b roszk ą , p tok sio  w yrz sną , m odalion  > p i- i-n i kam eą, 
p ięk n y  p ier śc ień  > brr m s im ili, d w a g a rn itu ry  gu zik ów  do k óozn li 1 m ań klotow  z 
sreb rz  n ik lo w e g o , lad  1 1 do zeg a rk a  > z ło ta  donble i  > m odalionom  1 12  fo togrp flim l
p arysk iem i lab  talarem  Jerzego , cygarn iczk ą  p ian k ow ą  > b u rsztyn  1 , p iąknio  w yraynaną  
z figuram i w raa ze sz k a tn tk f , 2  album y, jed n o  > 50 łe togrfiam l, drugie zaw ierające  2 3 ł  
■ztnk a r ty k u łó w  zb y tk ow yek .

A lb u m y  n a  f o t o g r a f i e  w formacie kwmt »wym, pic; wsiej jt 
kości, z 'serkiem genewskim, gra/acym 2 nlwory, v cenlo 7 zł 60 c w 
dodatkn do powyższych zegarków tylko 6 złr.

Do każdego zagai' 1 doda,: się 15-letnią gwuancję, cobj się hilpedo- 
bało, będzie nap .wrót przyjęte lub wymieniane, zatem każde zamówienia 
bez ryzyko. Wysyłka odbywa się codziennie z wyjątkiem c-hrześciańskich 
św if, Wielkiejnocy, Zielonych świąt i Bożego narodzenia.

Adres: Uhren-Allianz z Genewy.
we Wiedniu, I ., Adlergasse nr. I.

NB. Pochwalne listy prayjmnjemy i  wdzięcznością, lecz t  owych 
nie publikujemy. 1101 1 12

/ o o o o o o c x x t i = = r x x x x x x x x x :
Przeelw łysinom 

siwienia włosów i tworzenia 
się łupieży

skitknjs według codziennie nadchodzących świa 
dectw i pism dilękoijnnych jedynie i wyłącznie

O le je k  ta n m o w y  d r .  M r ta s
Szanowny panie aptekarzu 

Upraszam o przysłanie mi wielkiej flaszki olejku tanino? dr. Mo- J 
‘ lego środka jest wyborna, wypadanie włosów istiło. r 'ran. Skat -znoić 

nawet gęsty porost się okazał,
Wiedeń, d. I. stycznia 1680. WHMm Wagr

członek c. k. teatru nadwornego, j 
Szanowny panie aptekarzu F lin t w Pradze.

EilkoraUe środki leczniczo nie były w stanie wyleczyć wypadan 
włosów, aż za pondy nago lekarza zaoząwtay ożywać dr. Mena olejek 
tahinowy, który w krótkim ezasie wyleczył słabość. Ze względu na zasłu­
gę wyrażam pnblioznie temu preparatowi moją pochwałę, a wynalazcy 4~ 
najgorętsze podziękowanie. w

n a g a  10. lutego i877. KinsTcy.
Panis aptekarzi Józefie F lin t w Pradze I 

Z radością mogę psnn donieść, że w skutek utycia o ejku tanin owego 
dr. Mona. trwające od dwóel tt wypadanie włosów, mpełu * WMo ’■  
nadzieję, ze przy pomocy tego środka odzyskam dawni ino włosy piękne. 

Marienbad, d. 18. sierpnia 1878. Marja źarembowa. 
Wielmożny Panie I 

Także i ja  wyrażam olejkowi taninowemn dr. Mor as przynależną 
pochwałę, albowiem ten fcodek nietyiko uchylił wypadanie włosów i two­
rzenie zię łupieży, lecz spowodował silny porost nowy.

Wiedeń. Andnuy.
Dó nabyci we flakonach po 2 zł. i 1 zł. we Lwowie n 5y u Ł-,v 

kera, apt. pod .Srebrnym Orłem, przy ulicy Krakowskie}; w Cze weń*1 
apt. J. OoliandwzkilB o pod C itr lośei1 1078 1 -7

W V m  m m m w w

dof>zwijauia 
E. S- Ro&Bnthala. 'spadkbfc,

przedtem Clark d; Cm p. w Londyś.
wynalazcy patentowany eh , zwijających się przl 
ilę , eiobo dhołżących ‘ wilków lo rwijanik !'płj 
łon aych. Doku -c k. nadwornego muzcu. 

Wyrabiają wałki <lo ® ija. a wszelkich systemów 
z najlepszej angielskiej i styryjskiej blachy l 
w ej, bezj czi j od ogni i włamania się. Ilustr 
wane katalogi gratis T franco. 2146 1—10 \

Fabryka:
Wiedeń, v tt, N abangasse, 70.
Kantor 1, BSrthnerrtrsue, 14. 

Zastępem film 1  i o j t s :  
p. J a n  S c h u m a n n , handel żelaza

W
i  e. lo b  Jłi s i n a ,  r U g a l k l  w b . 
W- 1- j a f i s k i e  fprtydająćB się ó-J ka­
wiarń i restauracji) sy ądze. » podług 
przepisu lekarskiego, dalej słodowe su­
charki, tudzież wszelkie gatunki suchar- 
..w , dostarcza najlepsze 2147 1—8

Michał Leeb,
we Wiedniu, II. Taborstrasse 45.

Poszukuje się przedawoów. Cenniki gratis.

( s l ó w n y  g k l a i l

piwa cł omunieckiego
a idgrozonego medalem zasługi na wystawie wiedeńskiej, 

Galicji i Bukowiny we flaszkach i beczkach a

E  l i i erl er
Lwott e, uliea Kopernika, liczba 8

d la

we
2247 i— i

ASTHME NT vR ALGI ES
Dozar Sc, 
chrypka.

 ______kataiy,za­
dawnione i w s j  P-e cierpienia kana­
łów oddechowych dztepują po niw ła 
B U M U  LBTAM M &IU.

kie >1- ■
  piania

vówa każdej obwili oztępnją nj 
**  POdłeh aaUneWiWltteajfflh
O B o i r m .

nerwowa 
otywitf

Do założenia kapitału bardzo stoańwne

5 1

banha

l * t y  n a s t a w n e
aastr. centralnego

uznane ustawą jako odpowiedoe na kapitały
pupilarne  i kaucyjne

i stosownie do statutów pokryte p r e t e n s j a m i  h y p e t e k e i a i w e m i ,
a oprócz tego tęczy za nie kapitał akcyjny czterech milionów -lotycb 
P r o c e n t  nd  t j c  l l ś t W z a s t i t y ^ c n  j a t . j l n e  ó d j u d a t k u .  

JokłidUu pt ó«kty ’g r  a t  is  i I r  an  co.
Wydajt ,y te iisty '^wawne be. prÓu£ęj

w większych Loici&oh nieoo tanie'
Wechslergąsohaft der Administration

d e s
W k e d e ń , M fi* C U R C h

2-

1200 1 -2 0  
Colan,

We LWOWIE w kantorze AUGUSTA SCHELLENBEBGA.

Wino Sainf^lifphael z znanych wro-jekfrnajbogatr s w pierwia^.ki 
uzdrawiĄj^ct, wzmacniające itim iczru. Przjieftłne dh żbhjdka. sfc 
nowi nieomylny środek pokrzepiający dla młodych k^hiet, dźiec' i'óś ib | 
w podeszłym wieku W vbornegc s iaku należ do rz^dil win ną'zba­
wienniej ożikłajłicych na zdrowie. — Doza zwyczajna : kielismk po 
każdem jedzeniu.

Kafite batelka tego wina jest ^opatrzona yt stosowną 
u.ykietę, a lorek pokeyty baonlę * napisem :

Sprzedaje się we Lwowie w aptekach PP.- Mi/colascha, Krzyżanowskiego, 
w cukiśrrtC u P ;  Rotlenderit , w magazynach win.

G n p o r t . : Cie Prop™ du Vin de St-Raphael, a7alence (Błótoa), Iranów
Z a ł o ż o n s  1 8 2 2 .

Rrewenrnermiia przęrt&ainłt* bawełny
B - F h h ł l t  i k s  S y n ó w .

Skład we WIEDNIU YIL, Neul ■ uze Nr>>l(,
W l a t n e  m fi  ł» j

B a w ełn ia n a  p^Łęd a dh r * h it  i.jńłicrtlfl»lrtFskjeh, 
ai«bltchowBn<«, jndn*kolor«w a, dwnkmlornw* d e-  
* oni* wmn a. płbmvKowaia« a akra p iana i ta. W k ar-

i a  mujpflki. "  1
Bo^tełna dó aStrylgewnńila dlk krawców

A t?# h łr» _ A  u f i tU d ,

bawe na M kóldty ftp 
i r z e d  t  n r t y k a l ó iS p   .

N e i do h acz Kto wadia; ‘a la i. 'w łtfknt*w,: 'dfi-
oezkow an ja, b aw etah  do td iy k a n ia . b aw rln a  do 
cn aeeen in , «mwin{ (g ik o ck a  b a w e łn a ) n ic . kro- ( 
TeWfkie. n ic i da g tyeła , nidFfcu "tyłfci

śkoafia jk k  ie la s o , n id  do podrabiMkia.
liio i a ewozej "wełny:2 S- k- i Bmltkewa wałna tefir#wa, aiek fireł- bizo/, watz auz, lolakz Wei-iz za poń- ezocky, ancie -kii caWńpiaaO n in i ^oni ;azzkove ' 9 jom u, ilzko meraa eid-Hr»fc»;liei makalr. <ui bile -- wolna aa aZzr; Łf fenlhayjna

w o ln a  aefiroiża, ralai akjąeza l i i
Szczególnie tanie bawełniane nici kartonach — 430 gram po 10 kłębki w 

blia oifldne, jtanokolo v ( ro* ć
W y sy łk i na próba »a 25 t ł .  aa pobraniom  lab  aiadattaaiam  ń ą le śy tó ic i. Z aw iara*  

jpaa 25 kartonów  w taolkiC k ńam orów  b iiekow afik , wbfcdlklo kalary 1 jornokolórO rf* w i t y  
s tk iek  d asaaiów  w  r a je  a pa trącan iem  5prct. sk on ta  tow srow ago i S s r c t .a k a a t a  k ilo *  
w *ro i  a dollcKoniem sa  skrzyn kę. 5prcŁ sk oata  od tow arów  w z ię ty ch  w  35 kart osach. 
Próbki po 13 z ł .  sa  p obrazi em lab nade s ła n i e -* go tów k i. Z a w le r a j f o e l )  kklrtonóirtW bra- 
nyrk w  gatunku b Ii W l a n y m ,  jbtnokotorrtw jm  lR iyó-M ^potrpeenians 3^ ret. skon ta  k aso-  
w ago 1 a dolicBoniom n a leśy taóei aa skrzyn kę.

Z lecen ia  js p raw iocji za ła tw ia jy  s ię  n ajlęp ió j. C enniki franko

MOLiLiA proszki se. Jlicfcie,
Tylko prawdziwe

M
jeżeli n a ła ś Jflj etykiecie pudełka wy^rukewsny jcek 

o n j )  i  L. M olfm  flrm m  pcmnożm 
Niezawodna skuteczaość leć tzz tydh prom- 

ków przeci’ aajnporw/ ratjr- obtrpieniom S o n d ­
k a ,  s p o d a l c h  Ć i^ ś e l  A t h , pneełtrJcńr- 
ckom-flołądka,-zaflegmic iiu , -ę dza, prze ii w z a -  
tw m rf im e n ia , przeciw ci.I.neniom wątroby, 
k o n g e i f l o f l l  k  i r l ,  hem -:-oidon i i jrozmi - 
-zym ohorobom kobiecym, spowodowi la od przeszło 
kilkadzieaiąt lat eoraz większe rozpowszechnienia.

Fatorwelwytoby hędą sądownie ścigane.
Je - »  iap ieczętow ańr-o  oryginalnego pudełka I *ł*. w.

(Streck-FknteUłi pa^ntó- 
f i  irany w A nitro- Męgrzeoh 
HłetnczSch, j» t jedynym dla wygody

Jamo w c ie rm n r©  do Ikutoczneg leczenia JĆ0_, .cuiaatyzjiu, wszetkiego rod.dju rwania członkó » i _>a- 
nuiża, holu głowy, uszów i zębów; a orąiie - i  nie skaleczenia, W t t  Słi-sh ._pai». ia i na
wrzoi W e w n ą t r z  zmięezana z wodą, przeciw Mgłej hsUośoŁ wymiotom, kolko?" . rozwolnieniu.
F la ssk m  ■ d ok ład n ym i o p is e m  8 0  c t .  B u  -l-o  p. ^ ir d z lw e , j.żeli każda haszkn zaopatrzona

 -----   •«k»**»y flfloUai M

Potrzeba 
lgnąć

11lowv hńie .  J  wy 
siai. Hiaiti uje l

rzez ę do korp isu, htnużyraa ja­
kiejkolwiek manipulacji. Dotąd me 
przewyższone stołki w~ abiają z drze 
wa dębowego i orteohowego lub i 
żelaza; takie wyberne stołki 
choryeh.
Augusta Kitschelta sptdkc «i
o k dostawcy nadwor. we Wiedaiu 
I, verl. Karntners. 46, LHeinrichshof' 
Ilastr. cenniki lit. D. franco i gratis 
Skład u E3. Oebhardta tce Lnowi. ,

jen  w  p o d p a ś  t

&Olej tranowy M. Krohn
a  o p i s e m  u ż y c i a  k o s z t u j e

r i i n r t  w  — '-MG* ,W Nw eguj.
U l U U a  w handlu majdających się gatunków jedy. i 

.. odpowiedni dl " u i l uI złr ar. a.

ffszyitkifh
M

" i n k a

Główny skład wysyłek a A. Moll, e. k. dostawcy naawo_»ego Wiedeń, Tachiaaben, 
Upratea *ię R  T. Rubliamoić, wyrainie iądai preparatów U

które opatraoru są nutrią ochronną * podpisem.
S k ł a d y  w e  L w o w i e : J. Beiser a p l, Zyg. Bueker apt., F. \ Królikowski, at. MarUewic , Httbner 

*  Hanfc«; w białej: A. iis ara- spżd&J Ehoh Kelar a p t. w Brodach-. M Knlak apt., w Brseianaa apt. .T 
Hausberg, A. Durst, w OzcrrUn.. ^ *-. C. Alth apt., w Lrohobyci Józei Einhjufllier Pt w Omrahrmora A. Bc 
t*z*n apt.; w Haliczu: A. Ootsomui apt^ w Husiatynia. W. Uzerski a p t; w Jaroskijj a: J. t  ; j L. Wi­
słocki pt.; Kamionce Stnmiłowcj: C. Fiepes a p t, w Kołom; Jan aiilorowicz ap t; ł̂akomie-, w . Be 
5>k api K. Wiśniewski ap t w Mielnicy. S. Steinholz; w Nowyn Sąesu W. Filipek ap t.; w A u . Tar W 
a . Laur; w PodmOocsyskach: G Morawę**; w PrsemyUu: F. Nahlik, t  Mańk -ski apt.; w Ruskowie, j  
ter A Comp.- r Samborse-. J. Aleasiewiez ap t, w Serecie: J. Dempniak; Fr. Bęił a p t; V Stanisławowie- Alb^ 
Amirowioz :p*., J. laeui w Stryju: J. Zgórski ap t; w Storoiyńeach3. Skałka apt.; w Surzazsiet Ed. Lia t 
ap t; w Ssesdkowy. Bappaport; w Tarnopolu: E. hYauU ; H. Eahane apt; E, Jamrogiewioz ap t; w Tamo* <u 
A. Wielogóraki, i. MOldner ts Cmp., w Wadowicach: Ig. Brosig, A. Herfarth a p t, w Z b a ra irJi. Sflusrmann, 
w Źydacsowir. M. Bardaaz apt.

i

O e i t y  s U n i k ó w S S ^ / J l w .  
Centure ,,0 6 , 8 ,10 do 1220*2 3

Przy mó- ,-ia«* 1: iłowych uprats- się 
pr* -Urj w en rmetrach:

i  «ni do kiHBi. Miarę należy brać po eukni.

trawieni* jest di* życia potrzebną,
jest to Wi$c proces, który w słabości nie może byc przerwanyn, tylko należj liczyć się ze słabym 
organizmem. Przy regularnym trybie życia niema w ogóle żadnej choroby. Szkodliwe, nadmierne
spożycie potraw i napojów, raptowna zmiana temperatury i gwałtowne przeciwdziałanie wbrew natu­
rze, wywołują następujące cierpienia: kaszel, chrypkę, choroby szyi, piersi i źółądka, hemoroidy, 11-

ciążliwość w spodnich częściach i t. p.
Najłatwiejszyn do trawienia preparatem jest według doświadczenia .F a n a  H o f l a  p iw o  

z d r o w iu  z  e k s t ó a k i  a  s ło d o w e g o ,  któi opanowuje natychmiast organa odżywienia, które w 
skutel Aego przychodzą natychmiast do czynności i wydzielają powoli zarody choroby. S iła , jaką 
sprawiają słodowo-pożywne środki lecznicze, wydała następujące zjawiska:

1. Po wynalezieniu (1847 r.) rozpowszechniały się one pomału w Wrocławiu, Berliuie, 
Jamburgu, Paryżu, Wiedniu, Londynie i Petersburgu, a potem w całym świeeie, obecnie mamy 
"'WODO* arjsc s j .’ ‘kiżxr (przez 37‘łetne istnienie).

2 Większa część lekarzy w Berlinie, Paryżu, Wiedniu i we wszystkich stołecznych i pro­
wincjonalnych miastach, oświadczyła się z zadziwiającą zgodnośoią, że Jana F"ffa piwo zdrowia z 
ekstraktu słodowego . l e s t  n a j l e p s z y m  z pomiędzy wszystkich środków lec-nijzo-pożywnych.

3. Prawie wszystkie stowarzyszenia umiejętności, które miały prawo do wydawania meda­
lów nagrody, i więkuza część udzielnych książąt nadała wynalazcy i fabrykantowi ekstraktu słodowego 
Janowi Hoff w Berlinie i Wiedniu o d z n a c z e n ia  z a s łu g i ,  których liczba obecnie (1884) wzrosła do 60.

4. Nijzliczona iiość (przeszło tysiąc) pism dziękczynnych i uznania od chorych, a w sku­
tek spożycia Hoffr. piwa zdrowia z ekstraktu słodowego i czekolady słodowej uzdrowionych osób, 
przechowane są w archiwach.

kantor: S ta d t , Orabet

Do c. k. dostawcy nadwornego, pana

J a n a  H o f f
we 'Wieamu, Tdbryku. tłrabenhof, Braunerstrasse 2; — >klac. fabryki

Braunerstrasse, 8.
Wiedeńskie uzn nie lecznicze. o 1—l

Wiedeń, 11. wrseśnia 1883.
Nie tto g j ponlnąi. nłebj.a panu nie Aożyła moje najaerdeesniejize podziękowanie za cudowne wyle- 

■ ęn katan żołądl ego, na który od oziareiu iMtęoy Oi< piai mój mąż. Mój mąt używał rozmaitych środki ’, 
.kątku, aż w Fińcu wyozytawizy w d iennikach o cudownych skutkich Jana Hoffa p. eparatów ełodo- 

n  r “Hrew— Bwął niywaćw -Zrobi* próbę i już po kłńlkiaoi uiycii- pańtkiege Jana Hoffi piwa zdrowi* z ekitrahtt 
•lodowego, najtąp > polepszenie a teraz po wyżyciu dw-dzii Ka i iednej &szki, przyszedł mój mąż do zupełnego 
zdrowia i może oddawać się swemn powołaniu. Przyjm 1 o tnie i oc --' 1 mego szozerą wdzięczność z prośbą, 
podania niniejszego pisma dla dobre sierpiąoycb j o  publicznej wiadomońol 1 Proszę przysłać mi zaowu 28 flaszek 
piwa zdrowia z ^ itra k tn  słodowego, 6 f-mto.r słodowej ozekolać.y nr. 1, 8 flaszki skoncentrowanego ekstraktj 
słodowego, l  6 Woreczków eukiei ów.

Z poważaniem FRANCISZKA PLATENIK, Neufflufhaas, Goldichlagegasse 28.

Unędowt lekarskie Spra ru danie lecznicze.
Te słodowo-leezniczo pożywpe środki (piwo zdrowia z ei traktu lodowego, słodowa czekolada zdro­

wi. pienrioi eukierki słodowe) które rozbierano W laboratoijum prof. Kletzinskiego, mogą być używane z wielkim 
•kątkiem w osłabieniu sądów trawienia, atonii kapała odchodowego. w cierpieniach spodnich części ciała, 
pri .w schudnięciu G r a n i o h s t a d t e r ,  o. k. fizyk miejski.

Gwaranoja za pewn i skuMczu ać » Hou piwa zdrowia z ekstraktu słodowego podana jest po- 
■zozególnic 7 każtym 1 4 punktów p wyższych: przez długoletnie istnienie, wzrost i rozszerzenie przedsiębiorstwa, 

. przyei *nau ikuzy, priez wielką 'ość odszcsególnień i spożywania przez pnbliozność w całym
p ^ ie ie , ‘ , gó ln lć^ c ie rp łąc e j.

Przestroga przed fałsze f t .  reŁ i aaflado raniem. p£ a”;}S
fabrykatów, oj onyćh zarejestrowaną wjs.^k. lądzie handlowym dla Anstro-Węgier mąrką^ ochronną ̂ portret

A M w >

ueprawdliirym wyrobom innych brakuje składników siołowo-leozniezych i należytego sposobu przy­
rządzenia' Jana ioffa abrykatówvsłodoWycn, które Według zdań - lókałzy działają szkodliwie.— Prawdziwe flegmę 
rozposzc: ające Jana Hoffa słodowe enkierti piersiowe są opakowane w niebieski papier.
p n i  vTt p r a w d a iw e g o  p i w a  z d r * w la  z  e k s t r a k t u  s ło d o w e g o  J a n a  H o f f a  z
V Jv3llj przesyłką z Wiednia 13 but. 7.26 złr., 28 bnt. 14.60 złr., 58 but. 29,10 złr. — '/* kilo
0 z e k  o l a d y  bodowej I. 2.40 złr. II. 1.60 złr., III. 1 złr. (Przy większej ilości rabat(. — Cu­
kierki słodowe, woreczek 60 ct., (tufcże j x i ‘/s woreczka) — Skoncentrowany ekstrakt słodowy po
1 zł. 12 ct. i 70 ct Niżej 2 złr. niema rozsyłki. Pierwsze prawdziwe oddalające flegmę Jana Hoffa 

i -f. % łk Wktoh Wżęo iąflać należy przy kupnie.
*Bia«k t Z. Rneker, J. . jider, P. Mikolasch, H. Blumenfeld apt.; K. Bałłaban i L. E l 

mowicz we Lwo.iie; dalej w Aochni J. Michnik; Borszczów N. Niemczewski apt.; Borysia 
Th. Hajecki; Brzeżany &. Durst, przedtem Dembiński apt.; Brody A. Inl&nder, Witosławski, 
Knlak apt.; Bnczaoz Eerzel et Jeżewski; Czernlowce J. Schnirch & Bayer, Gólichowski aptek., 
Czortkow L. Noss apt.; Dębica Zauderer apt.; Drohobycz J, Aichmuller, Dobrzy niecki apt.; 
Gorlice S. Birn; Grodek Lipius; Grybów A. Muszyński; Jarosłar J. łthom, A. Wisłocki apt.; 
S. Ellenberg; Jasło T. W. Barglf Wicz apt.; Kraków Jan Jabiga, B Wiśniewski, J. Trauczyński 
ap t; Kołomyja Jan Sidorowicz apt.; Monasterzyska L. Żarski apt.; Nowy Sącz W, Filipek, 
Jakubowski apt,, J. Grossbard; Przemyśl M. F rug, Kozłowski; Podwołoezyska G. Morawetz; 
Rzeszów Karpiński apt., Schaitter et Co., E. Nungebauer; Sambor J. Aleksiewicz, K. MarescL 
apt.; Sanok Ryncz&rski; Stanisławów J. Macura. A. Stecher, Amirowicz apt.; Stryj D. J. Nus- 
senblatt et Co.; Tarnopol F. Jamrógiewicz apt. Ca. Khane apt., Tarn w W. Muldner et Co.; 
Zaleszczyki C. SteWlieb; Złoczów J . Gold; ZydaezóW d Bardasz Jarosław J. Wisłocki apt" 
Kołomyja E. Stenzel, jakoteż we wszystkich znaczniejszych aptekach w kraju.

I W W i i M
WOSOm

YlEGłSNA flU|iaęOŚĆ SKÓRY OTRZYMUJE :S1Ę PRZY UŻYWANIU

P A R F U M E R I E  O R I Z A

de L. LEGRAND
OM tswia Roatyjtkiego Cesarskiego Dworu

O R I Z A  L A G T Ć
L.*TION aMUI-IOIVK

Bieli i oświeża skórę, spędza i niszczy piegi. 
8 A V O N  O R I Z A  .

DoktoraO. Reveii, najłagodniajaz* mydle dla skóry. 

B S S -O M X .«  e t  O K f Z A - L Y S
Nsjnowssz porfumy przyjęte i używano prztz ńurfr zUgsnck

O F U a t A T ^ - O W O H I F i
ktZow t  pudsr

myl«C*iMr 4o skśry i usdsjątiy ]•] dellkateoM skszn 

i m a ł S T i m !

łgpnS^!u8,S^«Sffre8 1

35TSUS a - E o m i i M i l l

We Lwowie w magazynach p. Mikolascha.

ie. Bank kredytowy!

\
■ *

we Lwowie przy ul. Jagiellońskiej 1. 3.
wydaje następujące

«a

t

Ą\ proc. płatne w 60 dnj po wypowiedzeniu i 
4 proc. phtne w 30 dni po wypowiedzeniu.

Lwów dnia L stycznia 1884.
D y r e k c j a .

1841 1 -7

Przedruk nie będzie opłacony.

Wydawcy i właściciele J. Dobmóaki i £  ^roaum. Naczelny i odpowieazialny .uoaktor t s r n t i m M u y m M y m n m w m ] .


